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'• Dd dłuższego czasu toczy się 
nad strukturą sportu 

w naszym kraju. Źródła tej dy- 
?-ueji wypływają z faktu, ze 
dotychczasowe zasady organi- 
-acj! naszego ruchu sportowego 
‘,e wytrzymały próby życia. 
Mamy co prawda poważne osią- 
śniecia. szczególnie w ostał­
am okresie, w szeregu dyscy- 
Olin sportu wyczynowego, ale 
„I, stworzyliśmy dostatecz- 
nrch możliwości uprawiania 
aportu dla najszerszych rzesz 
•noleczeństwa. Wyda,je się 
nam. że między innymi przyczy­
na obecnego stanu rzeczy jest 
wadliwa struktura ruchu spor­
towego. Wprowadzony w spor- 
cie svslem planowania — od­
znak SPO. klas sportowych, li­
mitów uczestników dla poszcze­
gólnych impre? — stawał się 
często hamulcem ruchu sporto­
wego. Cyfry wykonana tych 
planów nic przedstawiały fak­
tycznego obrazu rzeczy.

A tymczasem np. w Warsza-
SOPOT, 26.7 (teł. wl.). W , czyzn doprowadzono-gry do pól-1 

trzecim dniu międzynarodowe- finałów, do których zakwaiifi- 
go turnieju tenisowego w Sopo- kowato się dwóch naszych za-1 

rozgrywano dalsze -spotka- ! wodników — Skonecki i Licis, 
grze pojedynczej męż- । Charakterystyczne było, żc i

Warszawa, pigtek 27 llpca 1956 r,

Radzio — Perrau — 
Francuz byl jednak

SPORTOWY# W dniu 25 lipca br. od- ą 
> było się posiedzenie Głów- ą 
4 nego Komitetu Kultury Fi- ; 
i zycznej, na którym oma- 
l wiano projekt 5-letniego (I 

Planu Budownictwa Urzą- 
dzeń Sportowych w latach # 

t 1956—1960. Po dyskusji i f 
wniesieniu poprawek pian t 

l został zatwierdzony. (I 
Ż Równocześnie Główny t 
(Komitet Kultury Fizycznej f 

podjął uchwalę w sprawie / 
f planu budownictwa spor- ż 
f towego w poszczególnych ż 
' województwach z docho- ł

dów „Totalizatora Sporto- t

ORGAN GŁÓWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ I CENTRALNEJ RADY ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCHdownictwa sportowego. Na nic 
s ę przecież zdadzą najnowocze­
śniejsze obiekty sportowe, jeśli 
tysiące młodzieży nie będzie 
miało gdzie uprawiać sportu. U- 
ważamy, że przyczyną takiej sy­
tuacji jest fakt, że „oczkiem w 
głowie" zrzeszeń sportowych 
jest sport wyczynowy i nie star­
cza im czasu i środków na 
stworzenie warunków dla roz­
woju sportu masowego.

Prezydium Zarządu Stołecz­
nego ZMP jest zaniepokojone 
faktem, że mimo toczącej się od 
dłuższego czasu dyskusji nie na­
stąpiły jeszcze zasadnicze zmia­
ny w tej dziedzinie. Szczegól­
nie zaś niepokojem napawają 
nas uchwały odbytej niedawno 
krajowej narady sportowego ak­
tywu związkowego, która wy­
powiedziała się za utrzymaniem 
dotychczasowego stanu rzeczy. 
Chcemy wypow edzieć się tyl­
ko w jednej ze spraw, która 
jest obecnie dyskutowana — 
a mianowicie w sprawie struk­
tury ruchu sportowego.
( Uważamy, że Jedynym pel- 
■ noinocnym gospodarzem 
sportu w kraju, od góry do do- i 
lu, powinny hyć Terenowe Komite­
ty Kultury Fizycznej kierowane 
kolegialnie przez ich Prezydia, ma­
jące <ln pomocy społeczne sekcje o 
szerokich uprawnieniach.

Jest Jednak rzeczą oczewisłą, że 
dlą spełnienia przez KKF roli go­
spodarza, potrzebna Jest szeroka 
demokratyzacja tych instytucji, 
ntatego też naszym zdaniem k a
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Z całokształtem planu bu- Ź 

downictwa urządzeń spor- i 
towych prasa zostanie za- (• 
znajomiona w najbliższych ł 
dniach. /

Na tymże posiedzeniu ż 
Plenum Głównego Komitc- / 
tu Kultury Fizycznej za- ( 
twierdziło również podsta- ł 
wowe założenia i kierunki t 
rozwoju sportu na wsi w t 
latach 1956—60, na podsta- ł 
wie projektów przcdlożo- / 
nych przez Radę Główną i 
LZS. i

Nr S9 (1213) Cena 50 gr.

Dobry poziom gier pojedynczych mężczyzn

Adam, Krejcik, Łicis i Skonecki 
w półfinałach turnieju sopockiego

Dokończenie na str. 2

samego
przedniego dnia.

spotkania 
Saussine. 
cieniem siebie z po- 

Nie odpowia-

cie 
nia.

— z grona przedsiawicieli 
kich sekcji społecznych,

Dvnrackova (CSR) pokonała Pa- 
nasiukównę (Polska) na Mię­
dzynarodowych Mistrzostwach 

Polski w Sopocie
Fot. CAF

W

Chrząszcz

startują w CS R

i w bojowym nastroju oczekują startu

w trójmeczu lekkoatletycznym
indywidualnościami. Wystarczy 
przypomnieć chociażby Vobori- 
lową w zespole gospodarzy oraz 
Rumunki Knobloch (576 w

n»..’1* 7. rt,«kon«lą Szwedka " We- 
i u'.on- ieubynuijąca 'ste czasem - 
kini^ 'l7v’kanym na basenie król

qdv Gremlnwskt I Gcllner 
niedzielę I pn-

I " Helsinkach, w sobotę
Declnle (CSKi w mle- 

ivnrt„ 'n'' n' '"rnteili skoków do 
cmiL."*,’"’*'' "dział para naszych 

skoczków. Chrząszcz - 
i Rękas. Będą om 

" " skokach z trampoliny
ci-o=i„ : zawodników Cze"•oslowacjl, Węg1er t NRD

nr,. c■-'""'Sch za najgrrżnlejszycl: 
Pżcciwluków oprócz Finów będzie 

Szwerlów I prawdopodobnie 
2'omców. Którzy będą tam starto

Nie minai jeszcze tydzień od 
yAHii Gremlowsklego i Gellner na 
cielnym basenie w Lipsku, nie 
^.'.yla leszcze nasza doskonała 
nynjKa pływaków odpocząć po 
1ysrigarh. w których ustanowiła 
rc<nrdy życiowe, r. juz w czwartek 

na pływalni CWKS Grem 
; przed jeęo wyjazdem do
Helsinek. gdzie wraz z Gellner 

^ztnie udział w zawodach zorga- 
«uowanych przez Fiński Związek 

ywacki z okazji 25-lecia jego ist 
niema.

Gromlowski. które będzie ptvwal 
razem nie na 1500 a na 400 rn. 

• r|nhrp) myśli j twierdzi. że 
■ . na lym dystansie dużo lep- 

w Mv;‘"k ni? Lipsku. ..Ghandi*4 U Hh e<„ i--.-i. __ . ..

Mamy piękne stadiony i o- 
b:ektv sportowe, ale tylko dla 
widzów - kibiców i wyczynow­
ców. Brak jest natomiast, boisk 
i obiektów dla mieszkańców 
Warszawy, z których mogliby 
korzystać' w celu uprawiania 
jporlu. Np.:

• r.iiv grupa młodzieży eher 
zagrać w pilkr nożną na przygn- 
lawanrni boisku — gospodarze 
nhlektu z reguły żądają wysokiej 
opłaty;
. n korzystaniu z pływalni 

rwykly śmiertelnik, szczególnie w 
limie, nie ma to marzyć;
• sa realne szanse na to, by 

Warszawa stała się Jednym z 
większych ośrodków sportowo- 
wodnvrh. Istnieje przecież po o- 
hu stronach Wisły z trórą 20 przy­
stani. cóż z tero, jeśli wszystkie 
te obiekty, poza plażą miejska, 
mim" że nic sa w pełni wyko 
rzyslane. są niedostępne dla nie* 
zrzeszonego chłopca czy dziew-

• w dalszym rUni ni* naMe- 
pitja zmiany w wyposażeniu no- 
wowybiidowanych osiedli w bo 
hka sportowe Ud. i

Przykładów tego rodzaju mo­
żna bv hylo mnożyć. N e kwe­
stionujemy oczywiście koniecz­
ności istnienia Stadionu . Dzie­
sięciolecia. Tnrwaru, ale stano- 
urzo wypowiadamy się za pra- 
witllowyni prowadzeniem bti-

wviechali

działają-

2 Dla zawodników, 
gną uprawiać bądź 

.id sport wyczynowy 
Istnieć k I u h v # p o

którzy pra- 
już uprawia- 

—- powinny

Podczas meczu Londyn — Praga 
Roskosna ustanowiła rekord 
CSR w skoku w dal wynikiem 

6.03 m. 
Fot. CTK

TA koli , ■;
darzjV0*1 SwWcą zachowały jeszcze płaty śniegu. Nar- 

"‘Wiańscy korzystają z możliwoś-i treningu i przepro­
wadzają na stromych zboczach ćwiczenia slalomu

PRAGA, 26.7. (tel. wł.). Lek­
koatletyczna reprezentacja Pol­
ski juniorów, przebywająca od 
środy w Pradze, na dobre już 
zadomowiła się w stolicy Cze­
chosłowacji. Wczoraj byliśmy 
w kinie, dziś też się wybieramy 
na film Bel Ami. którego więk­
szość naszych zawodników nie 
zdążyła w kraju obejrzeć. Ob-' 
serwowaliśmy również przez 
dwa dni mistrzostwa Armii 
Czechosłowackiej w lekkoatle­
tyce. rozgrywane na Stadionie 
na Strahovie. lam gdzie w pią­
tek i sobotę odbędzie się trój- 
mecz.

Trójmecz. a właściwie me 
trójmecz, ponieważ regulamin 
zawodów przewiduje osobną 
punktację dla każdej kombina­
cji drużyn.

Nastrój wśród naszych za­
wodników panuje jak najlep­
szy. Snuje się tu przeróżne ho­
roskopy, w których jako fawo­
rytów do chwili przyjazdu Po­
laków uważano gospodarzy. Z 
chwilą jednak zapoznania sie 
z wvmkami naszych chłopców 
wyrośli om na pretendentów do 
zwycięstwa. Gorsza sytuacja 

I panuje wśród dziewcząt, .gdzie 
I Rumunki i Czechoslowaczki 
dysponują znacznie większymi

skoku w dal) rekordzistkę
kraju w kuli Roth — 14.44.

W naszym zespole wszyscy 
są zdrowi i mają wesołe mi­
ny. W składzie zaszło kilka 
zmian, ale nie są one zbyt po­
ważne. W biegu na 1500 m z 
przeszkodami pobiegną Przy­
bysz i Krylut, a w rzucie dys­
kiem dziewcząt Jako druga 
startować będzie Basińska. 
Zmieniono również nieco pro­
gram. I tak skok w dal i 500 
m dziewcząt oraz rzut oszcze­
pem chłopców przesunięte zo­
stały na drugi dzień zawodów, 
a sztafeta dziewcząt i rzut osz­
czepem dziewcząt na pierwszy 
dzień zawodów. Nie wiadomo 
jeszcze jakim sprzętem rzucać 
będą chłopcy. W ubiegłym roku 
jak wiemy, rzucali oni normal­
nym sprzętem seniorów, co wy-
wołalo Czechusłowa-
ków Teraz Rumuni chcą sprzęt 
ciężk, (chodzi o kulę i młot), a 
Czechosłowacy lżejszy — 6 kg 
Dla nas lepszy byłby cięższy 
ale przyjmiemy taki, na jaki o- 
statecznie zgodzą się i Rumuni
i gospodarze, T. Kępka

j zwycięzcy ćwierćfinałów wygry­
wali bez straty seta. Niespo- 

I dzianką było zwycięstwo Rumu- 
i na Visiru nad Czechosłowakicni 
Sikorskym, Radzia nad Fran­
cuzem Perrau—Saussine i Pio­
trowskiego nad Kwiatkiem. W 
grze pojedynczej kobiet, z wy­
jątkiem Czechoslowaczki Dvo- 
rackovej, do półfinału zakwa- 
iilikowaiy się wszystkie fawo­
rytki. W grze podwójnej męż­
czyzn gry doprowadzono rów­
nież do półfinałów.

Gęste sito ósemki finałów i 
ćwierćfinałów w grze pojedyn­
czej mężczyzn przerzedziło sze­
regi kandydatów do pierwszych 
miejsc w turnieju, tym więcej 
cieszy nas fakt, że w ćwierćfi­
nałach grało czterech Polaków, 
a w półfinałach zagra ' ich 
dwóch.

Chimeryczna forma Kwiatka 
potwierdziła się znowu; po re­
welacyjnym zwycięstwie nad 
olbrzymem Hojbergiem, który 
jest bądź co bądź czwartą ra­
kietą bogatej w tradycje teni­
sowe Danii, Kwiatek przegra! 
z Piotrowskim, tenisistą, z któ­
rym przecież wiele razy wygry­
wał na kortach macierzystego 
CWKS.

Z niepokojem oczekiwaliśmy

dał mu podobno kort, na który 
rzeczywiście padały ruchome 
cienie od poruszanych wiatrem 
gałęzi rozłożystych drzew oka­
lających korty sopockie. Radzio 
grający tego dnia zupełnie po- 
pratynie zapisał na swoje mię­
dzynarodowe konto zwycięstwo 
nad sklasyfikowanym ex-aequo 
z Molinarym — piątym tenisi­
stą Francji.

Piątek uległ Krejcikowi po 
wytężonej walce, niestety zbyt 
późno rozpoczętej, bo dopiero 
przy stanie 1:5 w pierwszym 
secie. Mimo odważnego ataku 
kontynuowanego również

dokończenie' na str. 3

Sylwetki z Sopotu (od góry do 
dołu): Visiru (Rumunia), Gardi- 
kova (Czechosłowacja); Hojberg 
(Dania), Wild (NRD) 1 nasz 

Kwiatek
Rys E; Alaszewskl

W pilkarstwie polskim nie cierpimy na brak dobrych bram­
karzy.-W .spotkaniu reprezentacji młodzieżowych NRD i Polski 

wielką formą błysnął Bem
Fot. CAF

WataiaK 
Wal liderem 
ilonr de France

Ciężkie zadanie
czeka zawodników

na bardzo trudnej
trasie motocrossu

w Leningradzie
— Hallo,. hallo, łączę Lenin­

grad — odzywa się w słuchaw­
ce uprzejmy glos warszawskiej 
telefonistki. Proszę mówić.

— Tu Leningrad. Przy tele­
fonie Markowski.

— Dziś zakończyliśmy nasz 
drugi trening na trasie moto- 
crossu. Trasa okropna. Odda­
lona jest o 25 km od Le­
ningradu, wynosi 5 km i nie­
mal.,, w. całości, usiana jest 
„dziurami"-. Oprócz tego miej­
scami rozciąga , się porządne 
błoto, jazda na takiej trasie

PARYt. Rewelacją Tour de Fran­
ce, kolarz polskiego pochodzenia 
Waikowlak. utrzyma! koszulkę -li­
dera na 19 etapie, choć nie wiele 
brakowało, by straci! czołową po­
zycję Na ciężkim podejściu Col 
d Osillion nastąpiła kraksa ok. 20 ko­
larzy Wśród nich byl również Wal- 
kowiak ale szczęśliwie nie odniósł 
on kontuzji. Z tej okazji skorzystał 
wicclider, Francuz Banvtn i zaini­
cjował ucieczkę, pociągając za so­
bą Belga Oekersn. I.nksemburczy- 
ka Gania 1 Hiszpana Bahathontesa. 
Waikowlak zorganizował natych­
miast poście I na ostatnim podej­
ściu przed S>. Hlęnne uciekinierzy 
zostali dogonieni, po 140-kilome- 
trowym pościgu. Dopiero przed me­
tą uciekł szosowy mistrz świata 
Ockers i z przewagą ok. 2 min 11- 
kończyt zwycięsko 19 etap Greno­
ble — St. Eileune '162 kml. Za nim 
byli: Gani. .Icrssens Belgia. Baha- 
montes. Forestier Francja i na szó­
stym miejscu Waikowlak.

Po 19 etapach Waikowlak miał 
prawie 4 min przewagi nad Baurin 
I prawie 8 min. na Waglmansem 
Holandia. Drużynowo prowadzi Bel­
gia o pra" Ie 3 min przed Wiocha-
mi. 3) Holandia

*

PARYŻ, 26.7 (tel.

Francja.

tek w XX etapló na trasie St. 
.Eticnne — Mon. kolarze Jechali na

wynosił km.

wymaga dużej sprawności.

Kopczyński i Szwendrowski już w najbliższą niedzielę spotkają 
się na nowym, granitowym forze w Rzeszowie, gdzie rozegra­
na zostanie I eliminacja do indywidualnych mistrzostw Polski

Fot. CAF

Turcja, Węgry i Norwegia 
w sierpniowym programie 

lekkoatletów

Przecież bez przerwy człowiek 
dosłownie fruwa w" powietrzu 
Pofalowany ; i , poprzecinany 
bruzdami teren sprawia wraże­
nie, że jedzie się jak na... ksy­
lofonie.

— Czy wszyscy zawodnicy 
objeździli już trasę?

— Oczywiście. Było nawet 
sporo uszkodzeń motorów. Pę­
kały ramy, widelce, skrzynki 
biegu. Nieszczęśliwemu wypad­
kowi uległ jeden z reprezentan­
tów Chin, który niefortunnie 
„wyłożył się“ i -łamał rękę. 
My na szczęście tzn. Henek. 
Szarle, Kanas i ja przejechaliś­
my trasę bez uszkodzeń moto­
rów i już dziś po południu ko­
misja techniczna przyjęła na­
sze maszyny do parku.

— Czy dużo państw będzie 
startować?

— Bułgaria, Jugosł wia, Chi­
ny, CSR, Finlandia, Norwegia, 
Polska, Węgry, ZSRR, Estoń­
ska SRR i Łotewska ŚRR. Start 
nastąpi w piątek o godz. 9 
rano. Jako pierwsi, wyruszą na

żwyclężyl lecieli z outsiderów wv- 
ścigę. Hiszpan Rover — 1.46.57. 
osiągając prz-clctną szybkość 40,9 
l<m na cnclzliię. :!) Andrlensscns, 
Belgia — 1. 16.58. :'li t.c Ber Fran­
cja zuch. — i.-17.58 4) Ockers, 
Belgia — 1.48 50. 5> Bauvin, Fr. 
— 1.49.34, 6i Gani. Luks. — 
1.49.36.

Po 20 etapach prowadzi Walko- 
wlak. Francja Półn.-zach. — 
107.18.27 21 Banvln — 107.19.52 
3) Anrlrlenssęns — 107.21 34 4) 
Bahanmnles HIszp — 107.28.41, 
5l Wagtmans. Hol. — 107 29 23 
6) De Flllppls, Włochy — 107.29 26. 
Drużynowo: 1) Bolcla — 319.42 ’0 
2) Włochy — 320.47.46, 3) Holani

-li Francla —
•rHHłoo' 51 Franc-|a zao11- ~

Do końca wyścigu nozoslały 
Jeszcze tylko rł«a etapy: w pła­
tek Mon — Montlnęon (229 km) i w 
sobotę Montluęon —Paryż (319 km), 
n konkurencji , Indywidualnej fa- 
worylaml wyścigu są teraz Już 
tylko frzej kolarze: Waikowlak. 
bauvin I Andrlensscns.

Hokeiści
no trawie
wyjechali

na dwa
trasę zawodnicy ikat. 125

— Kto pana zdaniem ma naj-
większe szanse na 
w motocrossie?

— Myślę, że r. 
rolę odegrają tu

zwycięst-wo
mecze

Po odpoczynku po ciężkim spot­
kaniu z lekkoatletami Węgier, za- 
wocnicy pols.y przygotowują się 
do kilku wyjazdów zagranicznych 
zaplanowanych na sierpień.

Pierwsi wyi uszają na między­
narodowe zawody Jo Turcji (Islam-

z doborową 
luco.dawh. 
Finlandii Si

Mach.

stawką

•ystometrow- 
Proske i 

=ię tani oni 
rav. celników

Bułgarii CSR 
Rumunii Izrae

la. Iranu i gospodarzy Start -Ma- 
komaskieco pierwszy po dłuższej 
przerwie spowodowanej choroba, 
bardzo wzmocni sztafetę 4X400 m. 
Ponadto Polacy .wezmą', udział

w konkurencjach-. Indywidualnych 
Mach i Śwatowskl. pobiegną praw­
dopodobnie 200 m Proske 400 tn. 
a Makomaskl — 800 ni. ,

W dniach 19 I 20.VIII. odbędą 
się w Budapeszcie wielkie zawody 
mlędzynarorlowe, na które wyje- 
'Izie dość liczna ekipa polska; a 
także międzynarodowe zawody w 
Edynburgu, " w których również 
mai lować będzie kilku Polaków.

Zakończeniem.; międzynarodowych 
kontaktów lekkoatletów polskich 
w sierpniu będzie międzypaństwo 
we , spotkanie z Norwegią. ktr.re 
rozegrane zostanie w dniach 30— 
31.VHI...W Oslo. ■

j ważniejszą 
gospodarze.

którzy znają trasę jak włas­
ną kieszeń. Podziwiałem ich 
jazdę, a w szczególności Dio- 
zynowa, Piłajewa i Kułakowa 
Z jaką brawurą i szybkością 
pokonywali tę karkołomną tra­
sę! Jedynie gospodarze obezna­
ni dokładnie z terenem pozwa­
lają sobie na rozwijanie duże; 
szybkości. Pogodę mamy tu fa­
talną. Niemal bez przerwy le­
je deszcz.

; Rozmawiał J. W.

do ZSRR
W środę udała się do Moskwy 

reprezentacyjna drużyna polska . w 
noKCjit nn trawie, która rozesra 
tam dwa- spotkania z reprezenta- 
cją ZSRR (27.8/I-29 8). w skład na­
szej drużyny weszli następujący 
zawodnicy: bramkarze Górny i 
Womlyłak: obrońcy Sianktcwicz. Pa- 

.Starzyński; pomocnicy- 
■Jarzec. Adamski. Dębnlak: atak 
^„1,^ S' /,,nik. J. FHnik, 
t. nkow.-ki, Czajka Kierownikiem 
ekipy ’ Jest przewodniczący sekcji 
Wojtysiak. Wraz z drużyną udali 

się rownmz riwat trenerzy Pacz­
kowski i Kędz.a oraz dr Kontotf.

j. W.
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Po wyprawach kolarzy List
do Austrii i Jugosławii Prezydium

na horyzoncie wyścig Dookoła Europy
Zarządu
Stołecznego

» ONTAKTY międzynarodowe Aumrlt. Nic też dziwnego, że ży­
li naszych kolarzy szosowa ch w | fikali sobie wśród swo.ch konku- 
l> tym roku są pod względem i tentów miano „Bzz...", bb przy 

Ich obfitości bez precedensu w hl- | zjazdach mozma było łatwo rozpo- 
storl tej dyscypliny sportu, w la- ! znać polskiego kolarza, bez potrze- 
tach powojennych. Poza dorocznym i by oglądania się. Jako że hamo-

Nasza siódemka reprezentacyjna 
na ten wyścig oparta będzie na ze­
spole. który tak dobrze spisał się 
w ostatnim Wyścigu Pokoju. a 
więc: Królak, Więckowski, Bugaj­
ski, Chwiendacz i Kowalski. Z

ZMP
Wyścigiem Pokoju uczestniczyli oni wali na nich. Musiell zresztą tak szóstki, która Jechała trasą War- 
po raz pierwszy w wyścigach Doo- ' postępować, bo po raz pierwszy j szawa — Berlin — Praga zabraknie 
koła Austrii 1 Jugosławii, po raz j zetknęli się z tego rodzaju trudną ; więc tylko Wiśniewskiego, który

do GKKF
plerwizy też wezmą udział w zhll- i trasą od której im „bielało oko" ; przewidziany jest na ■ mistrzostwa
tającym iię wyścigu Dookoła Eu- i Przy podjazdach natomiast, wcale , świata. Zespół na wyścig Dookoła 
gopy. ! nie byli gorsi od Innych, tylko, ze

Każdy debiut Jest trudny, tym ; tutaj wyszły znowu na Jaw braki

, swiaia. z.espoi na
i Europy uzupełnią Czarnecki,

Dokończenie ze śtr. 1
naj-

trudniejszy natomiast był debiut 
w Austrii i Jugosławii, z uwagi na 
wyb.lnie górski charakter obu tych 
imprez, zwłaszcza zaś austriackiej. 
Wiadomo Jest powszechnie, te na- 
at kolarze nie są dobrymi ,.góra-

techniczne, które nadrabiali doako- 
nałą kondycją.

Kolarze nasi wybrali afę do Au. 
strll bez rozpoznania terenu. Mó­
wiono .ni oczywiście o górach, ale ;

lepszy z Polaków w wyścigu Doo­
koła Austrii i jed’’ny debiutant w 
znaczeniu udziału w reprezentacji,' 
Jerzy Jankowski.

Znakomita większość naszego ze­
społu od wielu już miesięcy pozo-

lami", n tymczasem w porównaniu [ nie zabrali ze sobą nawet odpo- 
z austriackimi szczytami, zjazdami. : w.edmego sprzętu. Tryby o mak- 
©bfitującymi w n.ept zeliczone Ho-i synialnej , Ilości zębów 21 okazały 
ści zdradliwych 'zakrętów, wyma- । mało przydatne do austriackich
gającymi od zawodnika dużej od-

nie na takie byli przygotowani, bo i stawała pod opieką trenera Wan-
dora 1 częściowo Kapiaka. Obecnie 
przeprowadza ona wspólny trening

kandydatami mistrzostwa

szczytów, co pokazał już I etap, na
świata w Krakowie, gdzie ma do

wagi i wspaniałego opanowania j którym zespół nasz stracił niemal
technik! jazdy — nasze szosy gór- ■ gOdzinę w stosunku do zwycięzcy, 
Bklc jak autostrada Kraków — Za- । a więc czas praktycznie niemożliwy 
kopane czy nawet trudniejsza tra. I już odrobienia. Po tym pierw- 
ba w Karkonoszach — wydają się ! szym, niefortunnym etapie gospo- 
dziednną zabawką. j darze dali nam wdaśdwe tryby, co

ułatwiło Polakom wspinaczkę.

wyboru różnorodność i 
względem ukształtowania 
Nie ulega wątpliwości,

pod

że wyżej

ZA AUSTRIĘ PLUS..

wymieniona siódemka Jest najlep­
sza jaką w tej chwili dysponuje 
nasze kolarstwo szosowe. Wyższo­
ści swej nad pozostałymi udowod­
niła ona zresztą ostatnio, w szere-

Nic też dziwnego.
i Zespół w składzie: Czarnecki, 

nleprty- pruski, Jarząbek 1 Głowaty był
gu wyścigów ogólnopolskich, cho-

zwyczajem do prawdziwie Korskich i wyrównany, temu też zawdzięczać
ciąż poszczególni zawodnicy wyka­
zali różny stopień bojowości.

tras kolarze nasi źle się oculi

Makowski
bije
rekord Polski

w : trzeba, że w ogólnym rozrachunku 
 ' wywindował dę na trzecie miejsce, 

a w punktacji górskiej cała czwór­
ka uplasowała się na czołowych n 
miejscach. W sumie wyprawa do 
Austrii była udana. Polacy dzięki 
swej bojowości pozostawili wśród 
swych konkurentów dobre wraże­
nie.

Para Wandor — Kaplak dobrze 
przygotowała naszą drutynę do 
Wyścigu Pokoju, wydaj* «lę więc, 
że pod tym względem możemy 
hyć spokojni i teraz, zwłaszcza te 

ostatnio przybył do tej pary do­
świadczony trener Michalak. Trlum-

..ZA JUGOSŁAWIĘ — MINUS

na 4.000 m
KRAKÓW, 26.7 (tel. Roze-

granc w środę na torze Cracovii 
kolarskie zawody kontrolne z u- 
dztaiem kadry na.-odowej oraz czó­
łnu ycli kolarzy krakowskich, wy­
kazały znaczną poprawę szybkości 
torowców i rzofowców. świadczy 
o tym uzyskanie przez Makowskie­
go (kadra) wyniku lepszego od re­
kordu Polski na -l.oon m I uzyska­
nie przez Zająca doskonałego cza­
su na 200 ni. Makowski osiągnął na 
4.000 m czas 5,16; jego rywale, zdo­
bywcy następnych miejsc osiągnęli
czasy: Paradowski

Nle udała się natomiast wyprawa 
do Jugosławii. Jeżeli przyjmlemy, 
że w Wyścigu Pokoju reprezento­
wała Polskę pierwsza reprezenta­
cja, a w wyścigu Dookoła Austrii 
— druga, to do Austrii wyjechał 
trzeci zespół, w którym poza wie­
lokrotnym reprezentantem Klabiń- 

1 s;kLm, I mało jeszcze rutynowanym 
Komuniewsklm, pozostała trójka:
Podobaa, Wożniak Cierajewski
debiutowała w barwach państwo­
wych. i tutaj, podobnie jak w Au­
strii, wyszedł na Jaw brak umie-

dno lub wielosekcyjne, finansowa­
ne ze składek członkowskich i sub­
sydiów KKF.

Kluby puwtuny być organizowane 
na zajadzie terytorialnej, 
a nie produkcyjnej, gdyż, Jak wska­
zuje doświadczenie, zasada pro- 
dultcyjna nie wytrzymała próby 
życia. Instancją, która decyduje o 
Konieczności możliwości powsta­
nia klubu (oczywiście.Jeśli aktyw 
Sportowy taką konieczńsć wysuwa) 
Jest Prezydum danego tereuowego 
KKF. Ta ostatnia zasada ma za­
pewnić tworzenie się tylko takich 
Ktubów, które mają rację bytu.

3 Uważani}’, że w najbliższym 
czasie powinny powstać wszędzie 

tam gdzie są lego możliwości o 
środki sportowe posiada­
jące boiska, sale, zaopatrzone w 
sprzęt 1 dysponujące fachowymi 
Insu-uktoraiui, Ośrodki sportowe 
za' minimalną opłatą w y poi y-

fachową pomocą. Prą 
cą ośrodków kierować powinny 
KKF wspólnie z odnośnymi R a d a-

4 Dlatego też wypowiadamy się 
za likwidacją z r z e-

odrębną organlzacją
wojska), które naszym

' • 1< *'

»■ ?<

Doskonała pływaczka niemiecka Jutta Langenau- podczas spotkania z Polską wyraźnie poko- 
nala nasze zawodniczki / , Fot. cafnala nasze zawodniczki

Przed mistrzostwami Polski
w pięcioboju nowoczesnym

15 19. VIII. 1956 w Racocie
GARSTKA entuzjastów I zapa­

leńców tej pięknej dyscypliny 
i sportowej zbierać będzie niedługo i owoce swojego trudu i pracy, jaką

‘ sportową 1 wlpżyU l wkładają nadal szczodrze 
zdaniem n e i chwili reaktywowania Sekcji 

"'—--------------- "o (dawnej, , nujaitaj, nuu»v iii tuainciu *».v । -- - —» - ------
4 sierpnia «tanie na «tarde w Za- spełniają w ostatnim okresie innej : P*ęcloboju Nowoczesnego 
grzeblu, rzeczywiście dobrze przy- roli Jah- tylko klubów sportowych P^’ J Ja

K ‘ » nnrimlprna ilnćrin annralii : GKKF). tl. O ---
Sekcji Jeździeckiej

gotowana i najlepsza nasza słodem- z ' 
,|5

Na trasie wiodącej przez
państw: Jugosławię, Włochy, Au­
strię, NRF, Francję, Belgię i. Ho­
landię napotkają kolarze na IX e-
tapie na trasie Jamy

z nadmierną ilością aparatu. ; GKKF). tj. od roku 1954 — aż do 
chwili obecnej.

J Jesteśmy zdania, że dotychcza- ! Ten kto nie r----------‘-------- 1J -
sowy system zajęć WF w szko 

i lach i uczelniach' Jest niezadowala­
jący. Jesteśmy za znacznym

Longwy

Ten kto nie pracował naprzód w

Gremlowski 
wśród
najlepszy

'SOOim dow r ' 
lowskt w roku bieżącym «J?* 
ledwie-dwi
stwach Wojska Polskiego " ■ 
szawle uzyskał 10,02,5 a 
ramach meczu Polska’ i’ i»Rn ” 
Lipsku zwyciężył I'pobił iUr,? 
kord Polski ; (18:51.7) ' Z’’18,51,8. który^r.» 

najlepszych 10 rezultatów uzJ, 
nych w tym roku pa śwlećlo. ' 0 . 
becnlę tabela najlepszych nriedst..' 
wla się następująco: ' ■ . '
li Breen, USA — .inne.
2.’ RoSe, Australia i —.
3. Garretty, Australia ■ - . ibS) 
4. Zaborszky, Węgry. —' ionil 
5.' Winrain, Australia'' -ii- 
6. Onekea, US*™-,#*.. io»? 
7. Zevenboom.Austr.. ,— irM 8. Gremlowski, Polska'1'- S ? -5, 
9. Reich; NHD ł

10. Ławrynienko, ZSRR,—ii 10ą,'2 
Jak • widać,, przed, Gremlowśklm 

znajdują etę -pływacy,, zaledwie 1 
państw: 4 — z Australii,,2.,-- , 
USA 1 1 z Węgier,. Na Uście brak 
nazwisk Japończyków,; którzy d> 
tychczas nie odkryli i swych. kari 
ale gdy to zrobią. - nie łudźmy 
się, że osiągnięcia pływaków Nip. 
ponu będą gorsze od: rekordu 
Gremlowskiego. , WlelkL sezon pły. 
wackl na dystansie 1500 m dopl,, 
ro się rozpoczyna. Wiemy Jednak 
Iż Gremlowski nie mydli zadowalaj 
się swymi dotychczasowymi . osią, 
gnięclami t ani przez chw-lię nie

21.7 w

pięcioboju nowoczesnego, .wszelki­
mi sposobami szukali możliwości, 
by niejednokrotnie już ó godzinie 
5 rano dosiadać koni na Służewcu 
czy też wolne niedziele poświęcać 
na przejazdy do Łącka, byle tylko 
mieć możność trenowania pięty 
achlllesowej pięcioboju — jazdy 
konnej.

pletnego wyposażenia * szermiercze­
go niektórych zawodników nie jest 
zupełnie rozwiązana. Pływanie i 
bieg w związku z tym, że nie wy­
magają specjalnego sprzętu i wy­
szukanych - warunków do treningu 
— stanowią najsilniejszą broń na­
szych plęcioboistów.

zwalnia tempa pracy,; zdając, sobie 
doskonale sprawę z ,teRo. Jak wis» 
le sekund dzieli go od , najlepszych.

Dla lepszego zobrazowania rób 
nic między dwoma rekordzistami) 
świata — Breenem, Europy — Za. 
borszkym 1 naszym rekordzistą 
Polski. ’ podajemy Ich -najlepszi 
międzyczasy na. 1500 m dow.

Breen Zaborszky GrenV
lowsń

1.04J 1,09,3
2.17,6. 2.22*7
3.30.5 . 3.37.7
4.44,1 4,53,2

100 I
200
300 
400
500 
600
700
800 .
900

1000 
1100
1200
1300 
1400
1500

2.15,5
3.28,0
4.41,0
5.54,0
7.07,8’ 

.8.21,6, 
,9.35,2

. 10.48,2
12.01,8 .
13.15,0

. 5.58,4; 6.09,2
8.27,2 . ,./ ,8.40,5 

- 9.42,4. / 9.57.1 
10.53.0i 11.13.4 
12.13,2 .12.29.8 
13/28,4 ,13.46.9.

PRZED PIERWSZYM 
WIELKIM EGZAMINEM 10.53,OiBRAKI W SPRZĘCIEkomisji, a obecnie w sekcji, nie 

zdaje sobie sprawy z ogromu trud­
ności jakie niosło z sobą — a dzi­
siaj też nie jest najlepiej, ale bez 
porównania znośniej jak kiedyś — 
wprowadzenie pięcioboju nowocze­
snego do rodziny sportów upra­
wianych w Polsce. W tym miejscu 
trzeba ze szczególnym uznaniem

Zgrupowania i dwie eliminacje w 
Racocie wyraźnie skrystalizowały 
czołówkę, która w komplecie sta­
nie na starcie pierwszych . Mi­
strzostw Polski. Prezydium Sekcji 
Pięcioboju Nowoczesnego jeszcze 
tyfko w tym roku zdecydowało, się 
na centralizację całego szkolenia,: 
organizując obóz przygotowawczy, 
który rozpoczął się 24 lipca 1956 r. 
Decyzja ta jest niewątpliwie słusz­
na. chociażby ze względu na to, 
że zrzeszenia w pracy populary­
zacyjnej i organizacyjnej na swym 
terenie natrafiają na poważne 
trudności. Brak koni, broni auto­
matycznej i elektrycznych ' szpad 
wpłynął na to. że musiano uciec 
się niejako do centralnego szkole­
nia, 'które właściwie zdało swój eg­
zamin 1 obecnie stoi przed próbą 
generalną. W związku z tym. : że 
rok 1956 — zdaniem sekcji —Jest 
rokiem przełomowym w jej dzia­
łalności, postanowiono ponadto ro­
zegrać mistrzostwa Polski wyłącz­
nie w punktacji indywidualnej, na­
tomiast od roku przyszłegoplanuje 
się; część pracy przerzucić na zrze­
szenia i piony, przede wszysikim 
na wojsko, LZS. i LPZ, kióre już 
teraz stworzyły mocną podstawę 
pod rozwój pięcioboju nowoczesne­
go. włączając ao swo.ch mistrzostw 
zawody w pięcioboju łub czwórbo­
ju nowoczesnym.

Pomimo jednak tyeh pierwszych 
radosnych jaskółek, działalność 
Sekcji Pięcioboju Nowoczesnego 
napoiyka nadal na poważne trud­
ności. które wyrażają się przede 
wszystk-m w złym dobarze koni. 
Nie są to częste wj-padki, jednak 
Centralny Zarząd Hodowli Kon. 
od czasu do czasu zawodzi nas. nie 
dotrzymując solennych obietnic. 
Sprawa czasami jest istotnie zawi­
ła i obawiam się, czy nie powtórzy 
się wypadek z ostatniej eliminacji, 
gdzie po prostu w ostatniej chwili 
zabrakło odpow.edniej Ilości koni

14.28,4 „ . 14.43,5,. '.«.WJ1 C 41 U te en n « aa.Przeprowadzone ostatnio dwie 
eliminacje, jak również *odbyte 
niedawno mistrzostwa Wojska Pol­
skiego w czwórboju nowoczesnym, 
na starcie których stanęła cała 
czołówka plędoboistów Polski, wy­
kazały bezspornie, że zawodnicy 
bardzo solidnie pracują nad sobą, 
nie posiadając czasami zupełnie 
warunków do treningów. Za to ich 
trzeba pochwalić i nie tylko za 
to. Są oni ponadto i zawodnikami 
l własnymi trenerami i działacza­
mi jednocześnie. propagującymi 
pięciobój nowoczesny na terenie

15.41,7 15.59,0... 16.20.1
17.14.8 17.36.8
18.28,4 18.51,6

16.54.0
18.05,9szkolnictwie podstawowym, z rów­

noczesnym podniesieniem Ich po­
ziomu oraz za zwiększeniem liczby 
godzin zajęć WF w szkołach śred­
nich 1 wyższych uczelniach, a 
szczególnie w szkolnictwie zawo­
dowym.

/I Wypowiadamy się również, za 
skupieniem wszystkich fundu­

szów, jakie do tej pory różnymi 
kanałami (CRZZ, Start, GKKF itp.) 
przeznaczane były na sport, w rę­
kach dwóch dysponentów: 

GKKF — na cele sportu wyczy­
nowego, budownictwa centralnych 
obiektów sportowych itp.

RAD NARODOWYCH — na sub­
sydiowanie ośrodków sportowych, 
budowy małych boisk itp.

R. Świata R. Europy R, Pol» 
«Ul 

porównanie pierwszych 100
odcinek długości 67 km, na którym 
będzie rozegrany wyścig* pojedyń- 
czo na czas Obok terenów górskich 
1 ta próba nie będzie łatwą dla 
naszych reprezentantów, zwłaszcza 
że tego rodzaju wyścigi tak po­
pularne za granicą, są u nas za­
niedbane. Spodziewamy się, że 
„toumwlrat krakowski" dobrze za- 

| poznał się z trasą wyścigu Dooko­
ła Europy ł że w przygotowaniach 
naszych reprezentantów zwróci na­
leżytą uwagę 1 na tę próbę, bo w 
tym sezonie nie mieli oni okazji 
sprawdzić swych sił w tego rodza­
ju konkurencji w żadnym wyści- 
RU.

podkreślić poważną pomoc
okazał sekcji

jaką
PKOL, asygnując

Już
czy 200 m jasno wskazuje, ża 
Gremiowskiemu brak przede wszy 
stkim szybkości na'pierwszych kil* 
kuset metrach. I dlatego dalsza 
praca powinna iść w kierunku po­
lepszenia tempa na-200 i 400 m. 
Tylko wówczas może nastąpić dal­
szy, zdecydowany, postęp naszego 
długodystansowca, na zasadniczym 
dla niego w tym roku dystansie — 
1500 m. Na 400 m jak wiemy, 
Gremlowski osiąga raczej słabe, w 
porównaniu choćby z Zaborszkym 
czasy. Nie ulega wątpliwości, że za­
równo Gremlowski jak 1 Jego tra-

nieplanowane fundusze na organi­
zację pierwszych dwóch obozów 
szkoleniowych, nastawionych głó­
wnie na jazdę konną i szermier­
kę. .

Cały cykl szkolenia 16—20-osobo- 
wej kadry „wybrańców" opiera się 
w chwili obecnej na bazie Pań­
stwowej Stadniny Koni w Racocie. 
Zawodnicy przede wszystkim war­
szawscy i szczecińscy — bo tu 

} właśnie znajdują się silne sekcje

i jętnoścl jazdy w terenie par ex-
ba-Fki — 5.27,0. ZaJac zwyciężając i «pilone. «Arsk-lm 
Wiśniewskiego w finale wyścigów i

5.27,0. I tutaj, też tak
swego zrzeszenia. Dzięki ich o-

sprintcrskich w czasie 12 sek., o- 
aiągiiął w ćwierćfinale 11,7 sek.

wiele emocji dostarczy! widzom 
wyścig australijski, w którym za­
cięty pojedynek stoczyli: Rozwa-
clowVkl (Garbarnia) Grabowski
(kadra). Grabowski przegrał na fi­
niszu o 2 metry do Rozwadowskie­
go. który osiągnął czas — 14:l5t5.

Drużynowy wyścig na 4.000 m po- 
miedzy zespołami torowców i szo­
sowców, zakończył się zwycięstwem 
torowców, którzy wyprzedzili o 0,3 
sclc. szosowców.

SL H.

Jak w Austrii zespół nasz dostał
baty Już na I etapie, tracąc 
minut.

Praktyka wykazuje jasno, że w 
wyścigach o charakterze częściowo
górskim 
akie. W 
stracić) 
etapach

decydujące są etapy gór- 
górach można zyskać (lub 
wiele minut, na płaskich 
można zyskać ledwie wie-

Ciekawostki
bokserskie

Udział w międzynarodowym, tur­
nieju bokserskim o Puchar War- 
pzawy (8—0 września) potwierdzili 
o-tatnlo Włosi, którzy przyślą do 
stolicy 5 zawodników w nartępują- 
cyżh wagach: l&kkopółśredntej. 
lekkośredruej, średniej I ciężkiej. 
Jak dotąd brak jest jeszcze po- 
twi erdzen! a przyj azdu prięściarzy 
Bułgarii. Rumunii i Turcji. Prezy­
dium Sekcji Boksu GKKF zadecy 
dowalo, aby z CSR startowało w 
turnieju trzech zawodników: „mu­
cha’' Maldloch, „lekk{‘‘ Chovanec 
i ..ciężki" Nemec. Jeśli zajdzie po­
trzeba Prezydium wjślc jeszcze
zaproszenia 
waków.

*dla innych Czećhasło-

Z okazji
* 

międzynarodowego tur-
n-eju bokserskiego o Puchar War 
szawy, wydany zostanie specjalny 

znaczek pamiątkowy oraz plakat.
*

Belgijska Federacja Bokserska 
nauczała do Sekcji Boksu GKKF 
p.»mu, w którym zapytuje czy u 
warszawskim turnieju mógłby wziąć 
uuział ich najlepszy „kogut" Dan-

le sekund. Tak było I z naszymi 
kolarzami w Jugosławii. Zerwali 
się do lotu na płaskim terenie jtu 
na ostatnim etapie, wygrywając go 
drużynowa l indywidualnie. ale 
nie uchroniło Ibh to od zajęcia w 
Ogólnej klasyfikacji ledwie 7 miej-
sca przed dwoma zespołami 
wenli.

SIÓDEMKA NA WYŚCIG 
DOOKOŁA EUROPY

sto*

Tymczasem zbliża się wyścig, 
który będzie miał duży ciężar ga­
tunkowy. Wyścig Dookoła Europy 
nie będzie łatwy. Trasa długości o- 
kole 2.000 km, podzielona na u e- 
tapów, będzie przebiegała niema) w 
połowie w terenie górskim, i to 
znowu góry, jak w wyścigach w
Austrii Jugosławii, odmienne
swym charakterem od naszych, ła­
godnych górskich szos. A nlewąt.
pllwie właśnie te górskie etapy.
które przypadają na początku wy­
ścigu będą miały decydujące zna­
czenie w wyścigu Dookoła Europy. 
„Uderzenie" musi więc być na­
tychmiastowe.

guciej jest już komplet. Prezydium l 
zmuszone było dać odpowiedź ne­
gatywną.

*
Wiceprzewodniczący AIBA—Grand* 

gagnage (Belgia) v/ystosowal pismo 
do przewodniczącego Sekcji Bok
su GKKF Romana Llsow-
skiego, w którym informuje, że 
Wo-iKa Federacja Bokserska zwró­
ciła .sę do niego z prośbą, aby
wytypował 
r.n = owego

ncuualnego sędziego

we?z W-ochy
na międzypaństwowy 

Jugosławia (15 i
16.3). W zw ązku z tym pan Grand- 
gagnage proponuje na sędziego te­

go spotkania — Juliana Neudinga.

W Cetnlewle zakończył się ostat 
no szkoleń.owy kurs sędz.owski. 
który przeprowadzony został w 
dwóch turach. Kurs sędziowski u- 
konczyło ponad 103 osób.

*
W dniach 2—5 sierpnia odbędą się 

w Poznaniu bokserskie mistrzostwa
Polski seniorów zs Start.

Holuj
mistrzynią
Polski
w szachach

W Lądku Zdroju rozegrany został
kobiecy turniej o mistrzostwo Pol­
ski w szachach Po niezwykle emo­
cjonującym przebiegu .zwyciężyła 
nasza najlepsza szachistka — repre* 
zentantka AZS-u/Gliwice — Kry­
styna Holuj. Początkowo‘ prowadzi-: 
ła rewelacyjnie grająca 17-letnia 
Konarkownka. później Jurczyńska. 
Holuj zapewniła1 sobie zwycięstwo 
w turnieju dopiero wygraną w ó- 
statnisi nmdzle. /

1. Holuj (Gliwice) — 10 pkt., 2—3. 
Jurczyńska (Kraków) i. Konarkow- 
ąka (Grudziądz) — po 9.5 pkt., 4—6. 
Litmanowiczowa (W-wa) i Knapik 
(St-gród) — po 7,3 pkt. 6—8. Mako­
wiecka (Szęz.), Szcnejko i Obermil- 
lerowa (Bydą.) — $b 6,5 pkt., 9—10
Dłuska (St-gród). 
(Pozn.) — po 5,5 pkt. 
Hetmanowa (Łódź) i
(Pozn.) - po 5. pkt. 
cbowska (St-gród) — 
Drzewiowa (Szcz.) -

MNÓSTWO FRANKÓW 
DO ZDOBYCIA...

wyjątkiem Czarneckiego pozo-
stała szóstka naszych reprezentan­
tów spotka się w wyścigu Dookoła
Europy z nową formą nagród 
pieniężną. (Czarnecki przeszedł 
tego rodzaju „ogniową pęóbę" 
Austrii).

już

A nagród tych jest wiele, zaró­
wno w konkurencji Indywidualnej 
Jak 1 zespołowej, w konkurencji 
indywidualnej na każdym etapie 
przewiduje się 14 nagród od 23.000 
franków francuskich za j miejsce 
do 2.000 za 14. Pierwsza nagroda za 
ogólne zwycięstwo wynosi 250. W0

Wydaje się. że tego rodzaju 
system organizacji ■ ruchu spor­
towego stwarzałby, szczególnie 
w późniejszym okresie, pełne

I eliminacja
możliwości uprawiania sportu I'żużlowców
przez wszystkich, którzy tego I
pragną, w ośrodkach sporto- liii HOWJ Ul ŁOI ZC
wych, przy czym, co jest naszym 
zdaniem rzeczą bardzo ważną. '
mogłoby s ę to odbywać w 
miejscu zamieszkania. Umożli­
wiłby on również i klubom 
sportowym, lepszą pracę ze 
sportowcami, uprawiającymi 
sport wyczynowy. Wprowadził­
by do ruchu sportowego jedno­
lite i autorytatywne kierowni­
ctwo terenowe (KKF). co by 
miało zasadniczy wpływ na 
rozwój sp-irtu w kraju. Zcen-

w Rzeszowie

flarnoścl pięciobój nowoczesny w 
tej chwili zmierza ku lepszemu ju­
tru.

Najlepszym, tego dowodem po­
winny być pierwsze mistrzostwa 
Polski, które zostaną przeprowa­
dzone ,w dniach 15—19 8.1956 n w 
Racocie. Będzie to surowy egzamin 
przede wszystkim dla zawodników 
którzy na pewno dadzą z siebie 
wszystko, by wreszcie znaleźć u- 
znanie w oczach naszych władz 
sportowych.

Będzie to, również egzamin dla 
działaczy sekąli i sędziów niedaw­
no przeszkolonych, którzy zechcą 
przeprowadzić zawody na najwyż­
szym poziomie organizacyjnym. 
Będzie to wreszcie egzamin dla ca­
łego, nielicznego jeszcze ruchu pię­
cioboju nowoczesnego.

ner Królik zdają sobie dosko*

tra licowałby r ozpr rv$ zko wa n e
fr. franc., druga 150.000 itd.. aż do j dotychczas fundusze, które ma- 
4.000 za 15. Zwycięska drużyna na ' Sy pracujące przeznaczają na
etapie otrzyma 56.000
druga 30.000. trzecia —

fr. franc., sport, we właściwych rękach.

i czwarta — 10 OM. Dla zespołu, 
który wygra wyścig przygotowy­
wana jest „sumka" i milion fran-

Oczyw ście nasz projekt nie 
wyczerpuje wszystkich spraw —
uważamy

ków franc.. potem kolejno:
400.000, 200.000 Itd. aż do 7 miejsca 
..ocenionego4* na 40.000 Lr. Na,ilep-
szy wspinacz otrzyma 
drugi zaś 50.000.

loo ooo fr..

Z. Weiss

W Rzeszowie odbędzie się 5 sierp­
nia i eliminacja indywidualnych 
żużlowych mistrzostw Polski z 
udziałem 16 zawodników, którzy 
rozegrają 20 wyścigów.

Główna Komisja Żużlowa PZM 
powołała do startu w eliminacji na­
stępujących zawodników: Błoch. 
Frach, Kupczyński, Teodorowicz 
(Siczą Wr.i, Malinowski. Połukard, 
R. świtała (Gw. Bydgoszcz), Bcntkc. 
Kapała, Spychała (Kol. Rawicz), 
Tkocz, Wieczorek (Górnik Bytom), 
Szwendrowski (Tramwajarz Łódź). 
M. Kaiser (CWKS). Suchecki (Bud.), 
Nazimek (Stal Rzeszów), rezerwa: 
Jankowski (Kol. Ostrów). Maj (Gór­
nik Bytom), Stercel (Stal Gorzów)

Kazimierz Koziarski 
wiceprzewodniczący Sekcji 

Pięcioboju Nowoczesnego GKKF

nale sprawę z tego jak wiele Jest 
przed nimi pracy. Do rozpoczęcia 
Olimpiady jest jeszcze wiele, wie­
le dni. chodzi więc o to, ażeby do­
tychczasowa planowa, mądra pra* 
ca zawodnika i trenera kontynuo­
wana była dalej z coraz lepszymi 
rezultatami, gdyż tylko wówczas, 
marzenia o Olimpijskim finale znaj« 
dą swoje urzeczywistnienie.

Wit

i Dzikowski (Wł. Częstochowa).

sportowych. do 
Jazdy terenowej, 
nic się o tym nie

Drugą bolączką 
brak prawidłowej

przeprowadzenia 
gdy pxied tern 
mówiło.
jest kompletny 

broni automaty-
1 l r» 1. UL^blULllUWai.

iprińak 7? 'ipet on Na torze w Rzeszowie za-jeanas. ze jest on । wodnicy po raz pierwszy w pojsce
krokiem naprzód w porównaniu 
z dzisiejszą sytuacją, dlatego 
też zwracamy się do GKKF o 
rozpatrzenie naszych propozy­
cji.
Prezydium Zarządu Stołecznego 

Związku Młodzieży Polskiej

jeździć będą po nawierzchni grani­
towej. twardej, lecz bardzo przy­
czepnej, co gwarantuje uzyskiwanie 
dobrych czasów. Tor jest przy tym 
bardzo bezpieczny, ponieważ jest 
„łukowy", eliptyczny, ż szerokimi
i łagodnymi

stosunkowo
wyjściami z wiraży

krótkich pro-

cznej. Wprawdzie jesteśmy w po- 
s.adaniu kilku pistoletów automa­
tycznych. nie odpowiadają jednak 
one wymaganiom regulaminowym i 
w związku z tym porwstaje pyta­
nie z jakich pistoletów strzelać bę­
dą nasi zawodnicy na •; zawodach 
międzynarodowych. Z pozostałymi 
konkurencjami — szermierką na 
szpady, pływaniem 1 biegiem — 
nie ma na ogół trudności, chociaż 
kwestia szpad elektrycznych i kom-,

Kolarstwo
KrXkOW. Mistrzostwa PolśkT na 

torze (sprint i 4000 m indywidual-
nle).-

0 potrzebie zmian w kształceniu kadr dla potrzeb wychowania fizycznego i sportu ,»)

Szkoła podstawowa najważniejszym odcinkiem pracy
WSZYSCY zgodnie stwierdza­

my, że stan wychowania fi­
zycznego w szkolnictwie pod­

stawowym Jest najbardziej nieza­
dowalający. Te opinie są powszech­
ne i jednomyślne. Obok wielu za­
gadnień takich jak odpowiedni 
spizęt, urządzenia, wyposażenie itd., 
które muszą być podjęte i rozwią­
zane, należy również rozwiązać 
:-prawę przygotowania specjalistów 
wf, dla tych szkół. Brak specjali­
stów jest bowiem jedną z głównych 
przyczyn obecnego stanu wf. w 
szkolnictwie podstawowym.

Szkól tych posiadamy obecnie 
2J.103. Liczba dzieci wynosi w nich 
3.202.700 w czym 1.230 800 w szkołach 
miejskich i 1.971.900 w szkołach 
wiejskich. Te liczby wyraźnie do­
wodzą jak wielki 1 ważny jest 
problem objęcia obowiązkowym 
wychowaniem fizycznym uczniów 
szkół podstawowych.

Okazuje się, że w szkołach o 7 
I więcej nauczycielach, których ma­
my około 4000 (16,6 proc.», uczy 
2.933 nauczycieli, posiadających 
pełne kwalifikacje w zakresie wf. 
(wyższe studia 190, WKN i SN, lic. 
ped. ze spec. wf. 1071 oraz kursy 
wakacyjne 1677), zaś bez podob­
nych kwalifikacji uczy 6.109. pod­
kreślamy mocniej te liczbę: 6.109 
nauczycieli bez kwalifikacji uczy 
tylko w szkołach posiadających 7 
i więcej nauczycieli. Iluż wobec te. 

nauczycieli bez kwalifikacji

klas 5—7. Ostatnio 1 technika wf. 
przestawia się Jakby na potrzeby 
szkół podstawowych, a nawet za-, 
mierzą się wysyłać do szkół pod­
stawowych absolwentów szkół wyż­
szych. Niektórzy już tam pracują.

M IMO tych usiłowań widzieliśmy, 
ŁTa że nawet w 7-kIasowych i wy­
żej zorganizowanych szkołach uczą 
wf. nauczyciele nie mający spec­
jalnych kwalifikacji. Świadczy to, 
iz powinniśmy natychmiast przy­
stąpić do wszechstronnej analizy

Z mtŚNI0WSKl\ 
-—i------------- :---------------------------------- w Polsce

Od sposobu rozwiązania tej spra- . nowić nad tym czy słusznie u- 
...   ------- — »—8, trzymujemy w dalszym ciągu 4wy oraz czasu w jakim zostanie

zależy stan 1 poziom
wychowama fizycznego i sportu

nla kadr dla potrzeb wf w szko­
łach podstawowych. Ze । względu 1 
na jego doniosłość, powinniśmy 
jednak natychmiast przystąpić, do 
jego rozwiązania. ’

szych latach.
najbliższych i dal­

Sznakowska

Małoleosza 
13. Wojcie- 

4 5 pkt., 14.
-2 pkt

uczy wf. 13.000 (83.4 proc.)
szkół pozostałych, a więc o 6 1 
mniejszej liczbie nauczycieli? Nie 
znajdujemy danych, lecz liczba 
ta byłaby na pewno znacznie więk­
sza. Widać z tego, że w szkolnic­
twie podstawowym nie rozwiąza­
liśmy Jeszcze problemu kształcenia 
specjalistów mimo, iż w ciągu o- 
statnkh dziesięciu lat uczyniliśmy 
w tym zakresie wysiłek olbrzymi.

Przede wszystkim dokształcaliś­
my i wciąż jeszcze rokrocznie do­
kształcamy nauczycieli szkół pod­
stawowych na specjalnie organi­
zowanych kursach wakacyjnych. 
Stworzyliśmy ostatnio owe licea pe
dagogiczn*. których położony
został większy akcent na przygoto­
wanie młodej kadry w ząkresie 
wf. (4 godz. tygodniowo zamiast 
2, nadto kursy wakacyjne).'

Powołane zostało Studium Na­
uczycielskie, - przygotowujące na­
uczycieli wf. i biologii dla potrzeb

istniejącego oraz podjąć
śmiałe i pełne decyzje, mające na 
uwadze przygotowanie nauczycie­
li wf. w sposób Jak najszybszy i 
Jak najpełniejszy dla potrzeb szkół 
podstawowych.

Sprawa to niełatwa, a nawet bar­
dzo trudna. Nie możemy sobie np. 
pozwolić na 4-Ietnie przygotowanie 
nauczycieli wf. w wyższych uczel­
niach i posyłanie ich do szkół pod­
stawowych. Kadry dla tych szkół 
musimy kształcić znacznie szyb­
ciej. Musimy także stwoizyć jakiś 
Jednolity system ich kształcenia. 
Np, obecne technika wf. nie przy­
gotowują w pełni nauczycieli dla 
szkół podstawowych. Szkolnictwo 
nie chce im powierzyć obowiąz­
ków'nauczycieli wf., gdyż twier­
dzi, iż nie posiadają oni odpowied­
niego, przygotowania pedagogiczne­
go.- ■ - -

Absolwentów wyższych uczelni 
również nie wita się tam z radoś­
cią. Mają oni również zbyt małą 
znajomość pracy z dziećmi. To jest 
zrozumiałe. Szkoły wyższe nasta­
wiły się bowiem, głównie, na ..przy­
gotowanie absolwentów dla potrzeb 
szkól średnich oraz zrzeszeń I kół 
sportowych. Istniejące licea peda­
gogiczne typu wf oraz jedno Stu­
dium Nauczycielskie przygotowują 
i nastawiają odpowiednio do pra­
cy z dziećmi. Licea, wypuściły Jed­
nak dopiero Jedną lub dwie grupy 
maturzystów, a nowootwarte Stu­
dium Nauczycielskie, vodda dopie­
ro w przyszłym roku swoich absol­
wentów do szkól. Zresztą liczba 
ich będzie zupełnie znikoma w sto­
sunku do olbrzymich potrzeb.

Mówiąc o tych Z2gadn’»nlach 
uragnałbym mocno podkreślić fakt, 
iż w ostatnim dziesięcioleciu mimo 
usiłowań -Ministerstwa Oświaty i 
w mniejszym, stopniu GKKF. nie 
rozwiązaliśmy zagadnienia kształcę-

Z zagadnieniem tym wiąże się 
ściśle* sprawa rozwiązania za-. 

gadnienia wychowania fizycznego 
w organizacji harcerskiej, na ko­
loniach letnich, oraz w różnych 
szkołach specjallnych, jak np. dla 
dzieci upośledzonych umysłowo, za­
niedbanych moralnie, niewidomych, 
głuchoniemych, kalek itp. Szkół 
tych posiadamy 287. Uczy się w 
nich 30.479 uczniów. Wszystkie te 
placówki wychowawcze pragnęłyby 
rozwijać I odpowiednio prowadzić 
wf. Są jednak bezradne wobec bra­
ku kadr wobec braku nauczycie­
li, którzy dodatkowo pragnęliby się 
specjalizować i poznawać tc odcin­
ki pracy, które leżą dotąd zupeł­
nie odłogiem. Mroczno tu i głu­
cho. Wytyczne programowe szkól 
specjalnych rażą kompletną nie­
znajomością zagadnień wf w za­
stosowaniu do specjalnych warun­
ków opieki nad dziećmi upośledzo­
nymi..

Gdy mówimy o przygotowaniu 
kadr nauczycielskich wf dla po­
trzeb szkoły podstawowej, nie mo­
żemy zapominać, że młodzież w 
tym wieku Uczęszcza do dziecię­
cych 1 młodzieżowych szkól spor­
towych. w szkołach tych są po­
trzebni wytrawni specjaliści, na­
uczyciele, instruktorzy i trenerzv, 
którym nie obce byłyby sprawy 
nauczania 1 wychowania dzieci. Nie 
jest przecież żadną tajemnicą, iż 
obecnej kadrze pracującej w dzie­
cięcych i młodzieżowych szkołach 
sportowych najczęściej brak tego 
przygotowania; a często także sv-
stematycznegó 
chowego.

jeżeli chcemy

przygotowania fa-

podnleść stan wf
w Polsce, musimj’ — Jak z tego

kim do podniesienia poziomu

'Sól.. Zastał Zielona Góra — 
Drawsko, Sparta Barlinek — Kole­
jarz Gorzów, Pogoń Szczee-n - 
Gwardia Szczecin.

WARSZAWA, Wyścig Warszawa— 
Grójec — Warszawa oraz Warsza­
wa — Mszczonów — Warszawa, or­
ganizowany przez. Dzielnicowy KKF 
Warszawa-Ochota. ( Start przed 
gmachem Dz. RN, Filtrowa 54/58 
o godz. 9.30.

, Wioślarstwo
KRUSZWICA. Akademickie mi­

strzostwa Polski.

Motory
Ł0D2. u eliminacja wyścigo­

wych mistrzostw Polski.

Piłka wodna
LIGA

WARSZAWA. Sobota: CWKJ 
W-wa — Stal Szczecin, Sparta w 
znań — Polonia Bytom: nlettoe-' 
CWKS Warszawa — Polonia Bytom. 
Sparta Poznań — Stal Szczecin.

STAŁINOGROD. Sobota: Gwar®» 
St-gród — Stal Ostrowiec. CIV» 
Łódź — Stal St-gród: 
Gwardia st-gród — CWKS -jOCS 
Stal Ostrowiec — Stal St-gród.

żużel

JAK wynika z posiadanych prze­
ze mnie danych, mamy w 
r-olsce 792 licea ogólnokształcące. 

Uczęszcza do nich 195,100 uczniów. 
W szkołach tych uczy obecnie 559 
nauczycieli posiadających pełne

diami uproszczonymi. Obok nich w 
szkołach tych uczy 418 nauczycieli 
nie posiadających jeszcze pełnych 
kwalifikacji. V/ bieżącym roku Mi­
nisterstwo Oświaty pragnie zaanga­
żować do tych szkół 108 absolwen­
tów wyższych uczelni, głównie na 
stanowiska nicobsadzone. Zapo­
trzebowanie Ministerstwa Oświaty 
w bieżącym roku jest więc nie­
wielkie.

wyższe uczelnie wt. obliczone na 
przygotowania absolwentów o ja­
kimś wspólnym i jednolitym pro­
filu, niezawsze jasno określonym.

Zapotrzebowanie na .tego, rodza­
ju absolwentów widocznie słabnie. 
System icsztalcenla wielu tysięcy 
absolwentów w AWF i WSXVF — 
wyraźnie się załamuje. Już dziś 
Jest wielu takich, którzy nie zna­
leźli dla siebie pracy. Ten fakt 
kaźc zastanowić się nad tym czy 
warto w dalszym ciągu utrzymywać 
4 uczelnie obliczone głównie na po­
trzeby szkół średnich wówczas, gdy 
najpilniejsze zadania istnieją nie 
na tym terenie, lecz — jak to po­
kazałem — na terenie szkoły pod­
stawowej.

Tenis
SOPOT.' Międzynarodowe mistrzo­

stwa Polski. ■

Piłka nożna
. . . HI LIGA

Grupa II — krakowska
Sparta Dębniki — Beskid Andry­

chów, stal Nowa Huta — Tarnó- 
vla. Kolejarz Prokoclm — stal Ży­
wiec. Sparta Dąbskl — Włókniarz 
Chełmek, ' Unia ~ Żywiec — Unia 
Oświęcim. Bieżanowianka — Stal 
Kabel, Stal Tarnów — Budowlani 
N. Huta.

I LIGA
Budowlani w-wa — Górnik. 

nik (w Siedlcach), TramwJ 
Łódź — Kolejarz Rawicz, Uniai tr 
szno — Gwardia Bydgoszcz, SIC" 
Wrocław — CWKS W-wa.

n LIGA
POŁNOC: AMK StaUnogrM - 

Sparta Śrem, Kolejarz P"® 
Gwardia Poznań. Włókniarz uy 
stochowa — Budowlani Lun*»"» 
Start Gniezno — Stal Gorzcy•

POŁUDNIE: Gwardia 
- Góralk Czeladź, LP2 
AMK Nowa Huta, Slęza . H W™, 
claw — Stal Świętochłowice, o»" 
vla — Stal Rzeszów. '

OBOK Ministerstwa Oświaty szko­
ły średnie prowadzi także 

CUSŹ oraz inne Ministerstwa. Z 
informacji jakie uzyskałem w 
CUSZ wynika, że w około 1200 
technikach i zasadniczych szko­
łach zawodowych uczą obecnie na­
uczyciele wf, którzy posiadają kwa­
lifikacje pełne i tych jest około 
70 proc., oraz inni, bez kwalifi­
kacji. których jest około 30 proc.

Można przypuszczać, że CUSZ, 
podobnie jak Ministerstwo Oświa­
ty. chętnie zaangażowałoby miejsca 
nie obsadzone oraz obsadzone przez 
nauczycieli nie posiadających kwali­
fikacji, absolwentów wyższych u- 
czelni wf. Nie jest to jednak ła­
twe. Ze wszytkimi nauczycielami 
urzędy te nawiązały stosunki służ­
bowe, które krępują je w angażo­
waniu sił kwalifikowanych.

Sprawa angażowania nowych sił 
w CUSZ stoi nadto w chwili obec­
nej pod dużym znakiem zapytania. 
Szkolnictwo to stoi podobno w obli­
czu poważnych reform,, które mię­
dzy Innymi mogą się poważnie 
odbić na organizacji wf. w tych 
szkołach oraz na zapotrzebowaniu 
nauczycieli wf.

Ponieważ szkolnictwo ogólno­
kształcące oraz zawodowe było do-

w szkolnictwie nodstawftwym. co i tąd głównym odbiorcą absolwen- 
absolutnie nie Jest możliwe ’ hrz | tów wyższych uczelni wf. przeto W
przygotowania odpowiednich kadr I obecnych /warunkach zarysowuje 
nauczycielskich» • się sytuacja, która każę się zasra-

W obecnych warunkach wydaje 
mi się, co należałoby bardzo 

dokładnie obliczyć i wszechstron­
nie rozważyć, czy warto byłoby za­
mienić jedną a może nawet dwie 
wyższe uczelnie wf. na dwuletnie 
Studia Nauczycielskie, które w spo­
sób szybki przygotowywałyby na­
uczycieli dla wyższych klas szkól 
podstawowych.

Pozostałe uczelnie należałoby 
także nieco zreformować. Jedną z 
nich, mianowicie AWF. zamienić 
na uczelnie dwuwydzlalowa, posia­
dającą kierunek pedagogiczny oraz 
trenerski, zaś inną lub 2 inne na 
uczelnie pedagogiczne, przygotowu­
jące jednak nauczycieli nie tylko 
w zakresie wf., jak dotąd, lecz 
także w zakresie innego prz-dm'o- 
tu np. języków obcych, biologii, 
pedagogiki lub psychologii, a mo­
że hięteny. Nauczyciele, posiadają­
cy specjalizację w zakresie dwu 
przedmiotów są w szkolnictwie 
bardzo ' pożądani, zwłaszcza ■ w 
szkołach małych.

JNIE można także zapominać, że 
nauczyciele wf. szybko tracą 

siły, swą sprawność fizyczną, a co 
aa tym idzie stają wobec koniecz­
ności porzucania pracy dotychcza- 
’O'VCJ'; Starają się uzyskać jaką-, 
kolwlek inną. Mając prawo do na­
uczania innego ; przedmiotu, mog­
liby w.miarę potrzeby rezygnować 

wychowania fizycznego 1 prze- 
chouzić do nauczania przedmiotu

nle wymagającego pełni su 1 zdrowia.

Grupa ni — warszawska
Stal pzo W-wa — Polonia W-wa, 

~ Bzura ,' Chodaków, 
Stal Okęcie — Huragan Wołomin, 
Warszawianka — Wigry : Suwałki, 
znicz. -'Pruszków — AZS AWF 
W-wa, Ruch Piaseczno — Włók­
niarz Milanówek.

Grupa V — poznańska
Stal Pomet — Gwardia Poznań, 

mecz zaległy. ■

Grupa .VI — wrocławska
Włókniarz Kamienna Góra — Ny­

sa Kłodzko, Orzeł Ząbkowice — 
Sparta Koźle, Włókniarz Otmęt — 
CWKS Wrocław, Pogoń Prudnik — 
stęża Wrocław, Polonia Świdnica 
— Górnik. Nowa Ruda. Unia Kę­
dzierzyn — Pafawag: Wrocław, Ko­
lejarz Kluczbork — Unia Racibórz.

Grupa''II —. rzeszowska
Stal - Rzeszów - i Gwardia Rze- _ jks Jarosław, 

£2£J,irzr.Pr?,emyŚI ~ Lubllnżanka, 
- Stal Świdnik, Włókniarz Krosno -t stal stalowa 

Wola, Stal FSC Lublin—- Polonia Przemyśl. ; ruxvma

Przedstawiciel
Polski
na Kongres LIGH
rodowa Federacja Hokeja s(aff 
przedstawiciel FoIsy. omanl’"' 
Ebcrhart. Na Kongresie om" g.y 
będą zmiany w, regulaminre 
oraz kalendarz ■ Imprez
1956-57. • H

PRZEGLĄD SPORTOW
Wydawnictwo. - , 

„PRASA SPORTO'^ -. 
' \ Redaguje Kom»». Br 

Warszawa, Al. I Armii w . cr>! 
Telefony Centrala «2« 
bezpośrednie — R* ciyretarial H i Sekretariat. «9116- Se*«“tu gg 
dakcji 82604. • Dzl„iefSkle , * w

zdeaktuailzowane na»'ć J
du -sportowego ^ćawl 
sklepach prasy an«lub 
Warszawie, ul-. WJJgS, lawska .108.» tfu

Grupa VIII — lódzk» 
rePTn=X,a-M2ICe —. Gw«rdla Kiel­
ce, Radomtak — Sparla Kazimle- 

^óelka , Włókniarz Zgierz — 
- Kolej:a^Łódź,LstbraStarartow-i- liwska łosi Zamówień- poę- 
“ara zS??volPa*a^^ SSL’ .

irola - Stal'Radom.
start Łódź — Concordia Piotrków.

eaiu«"^a + « 
, p.;

szczecińska. 4 i
hśS?1 ~ Osadnik MyśU-
borz,; LZS Grapice stal Nowa

Sto*» W’1* j,»
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Kto wygra w Pradze
trójmeez lekkoatletyczny

Juniorów Polski, CSR i Rumunii ?
■ ra7 drugi nasi najlepsi ju- 

. F'i. 1 lekkoatleci wstępują 
” „idzmarodowe szranki i po Zm^gi walczyć będą z naj- 
r reorezen łaniami
?,^hnślowarji i Rumunii. Za- 
SLumwane w ubiegłym roku- | 
at cj7tnvv komisji do spraw [ 

sekcji lekkoatletyk:

GKKF trójmecze tych państw 
z miejsca zdobyły pełne uzna­
nie działaczy młodzieżowych.

Przed rokiem juniorzy bar­
dzo mało znali swych przeciw­
ników. Horoskopy stawiano po 

j omacku — nikt nic pewnego 
nie wiedział o wartości bojowej

młot — Ciepły (P) — 55.12 w
dal Karcz — (P)
wzwyż — Matejka (Ć) — 
tyczka — Szabo (R) — 380.

702
195,

poszczególnych drużyn, często

Rumuni
! nawet kierownictwo ekip nic 
zdawało sobie w pełni sprawy 
z. możliwości swych młodych 
zawodników. W najlepszej sy-

też są juz
na miejscu
walki

PRACA. 26.7 (teł- w>->- ,w iT°~ 
U. -ro przvbvlv do Prngl repre- 
„ntaci- juniorów Polski 1 Rumunii 
,, trójmrcż lekkoatletyczny Pol- 
« _ Rumunia - CSR (27-26.7). 
Łv pol^l 1 CSH podawaliśmy 
. nonrzednlch numerach. Obecnie 
„mrl‘tawlamv Juniorów Rumunii: 
Pn:lćwczęia — ion i 200 m: I. Lu- 
f, — 12,3 1 25,6: G. Luta — 12,8 i 
St- 600 m: Vanclu 1 Zegreanu, ii m pl ■ MUlutln — 12,0; Drago- 
rlrcscu - 12,2; ukok wzwyż: Ma- 
ró — 153; Chlvaranov — 145; w 
d,|. Koulach - 576; Mayer — 520; 
Lró Roth - 14,34; Scherrer — 
aio dynie: Barbu — 37,95; Kraus

.ju; oszczep: Diii — 40,80; lor- 
- 38.69: 4 X 100: I. Luta, G. 

Luta, Bordan. Zlllo.
Chłopcy — 100 m: Koecskemety 

_ 11,3; Dobal — 11,3; 200 m: Do- 
bal — 22.6: Molnar; 400 m: Sze-

— 62.1; Clobanu — f>2,4: 800 
nr Szegely — 1:57,6; Romfeld — 
1JJ5 1500 m: Balotescu — 4:01,0; 
rarabas - 4:03,6; 3000 m: Barabas 
- 8:43.4: Balotescu — 0:48,0; MO 
n|- jurca. Talnarlu — t5,9; 200 pt: 
trsac, Jurca. 1500 m z przeszk.: 
Plrvu. Florea;

skok wzwyż: Stanescu — 185; 
Marlncscu — 175; w dal: Llcker — 
663" nutu 675; tyczka: Braga — 
aro- constantln — 350: trójskok: 
S'dn — 14.20; Llcker — 14,24; kula: 
stolan — 14,03; Popescu — 13,79: 
dysk: Zabnlszkl — 36.94; Popescu 
- 33.30; oszczep: Nagy — 52,51; 
Saban - 49,06; miot: Zlgmuncl — 
52.70' Dragulescu — 46,10; 4X100
m: Dobal, Molnar, Koecskemety, 
Manescu; 4 x 400 m: Clobanu, Sze- 
gely, Komfeld, Jablonowszkl.

Wedhig opinii fachowców czecho- 
ilnwacklch najsilniejszą drużyną 
będzie zespól gospodarzy. Czecho- 
iLwacy bardzo dobrze przygoto­
wali się do trójmeczu, pragnąc 
irewanżować się za zeszłoroczne 
niepowodzenie.

Program (rójmeczu: piątek 27: 
juniorki — 100 m, 600 m, w dal, 
rzwyz, kula: Juniorzy — 110 pł, 
100 tn, 400 m, 1500 m, 1500 m z 
przeszkodami. 4 x 100 m, w dal, 
miot, oszczep.

Sobota 28; Juniorki — 80 pł, 200 
pl. 4 x 100 m, dysk, oszczep; Junio- 
rzy - 200 m pl, 200 m, 800 m, 3000 
n. ł x loo m, trójskok, wzwyż, 
kula, dysk.

tuacji byli wtedy Rumuni, któ­
rzy od kilku lat systematycznie 
rozgrywali mecze międzypań­
stwowe z Bułgarami, Węgrami, 
a w 1955 r. również i ze Związ­
kiem Radzieckim.

My i Czerhosłowacy po raz 
pierwszy przystępowaliśmy do 
tak poważnych prób. Zawody 
krakowskie przekonały jednak 
w pełni o konieczności rozgry­
wania spotkań międzypaństwo­
wych również i w kategorii ju­
niorów, a wielu działaczom o- 
tworzyly oczy na wielkie 
możliwości na-szych najmłod­
szych. reprezentantów.

Dziś w Pradze przystępuje­
my do drugiego trójmeczu już 
z pewnym dorobkiem. Nasi ju­
niorzy mają na swym koncie 
sukces odniesiony w Krakowie, 
zarówno w konkurencji chlop-

Z zeszłorocznych zwycięstw 
w tym, roku świetną forma, 
błysnęli skoczkowie wzwyż. Ba­
lasz, jak wiemy pobiła przed 
kilku dniami rekord świata wy­
nikiem 175, a doskonały Ma­
tejka, który również i w Pra­
dze bronić będzie barw CSR, 
skoczył już 2 m. Świetnie spi­
suję się zwycięzca 400 m — 
Mandallk, który w czasie nie­
dawnego meczu Praga — Lon­
dyn — zwyciężył na 200 m wy­
nikiem 21,1. Plihal pcha kulą 
ponad 16 m.

J. Samulski

Strzelcy LP2 
wyjechali 
do NRD

Z Warszawy wyjechała 
reprezentacja strzelecka 
międzynarodowy trójmeez

do NRD 
LPŻ na 
xv ętrze-

laniu kulowym LPZ (Polska)
ców jak i dziewcząt, ale jak ! Svazarm (CSR) . ■ ... * . . . I Hnrłsir T Ijuż pisaliśmy poprzednim
numerze „Przeglądu Spartowe- 
og" niełatwo im będzie powtó­
rzyć zeszłoroczne zwycięstwo. 
Można się o tym przekonać, 
na podstawie podanych przez 
nas składów reprezentacji CSR 
i Rumunii. Powtórzenie więc 
zeszłorocznego zwycięstwa (w 
r. ub. Polska — CSR — Rumu­
nia 150,5il33:123,5 pkt. w kon­
kurencji chłopów i 92:72:66 pkt. 
w konkurencji dziewcząt), bę­
dzie bardzo trudne. Szczególnie i

■ M.nz.u, .u \v..j.t) — GST (NRD). .
Barw’ LPŻ b-onl- będą m. tn. 

mlsti^zynl sportu Malcherczyk-Sa- 
sin, bracia Sadurscy, Małaczyńska,
Nowicki.

Trójmeez rozegrany zostanie w 
Lipsku, w dnlacR 30.VII —4.VIII br.

Trener
Dziwisztrudni do pokonania będą go- i

spodarze, którzy systematycznie | w
przygotowując się do tego spot-i py jt. ą| 
kania, oczekują podwójnego ! X.Ł liii 
zwycięstwa. | *

Warto przypomnieć, że spot-
kanie zeszłoroczne stało na bar- ' 
dzo dobrym poziornie i przy- !

F. Ch.

Bydgoscy
gwardziści
nie wyjadą

niosło Polakom 10 rekordów 
juniorów, Rumunom 11 rekoi- 
dów (w tym jeden rekord se­
niorek), a Czechosłowakcm fi 
rekordów juniorów. Warto 
przypomnieć również zwycięz­
ców poszczególnych konkuren­
cji:

Dziewczęta — 100 m — Ku- 
sionówna (P) — 12,00. 200 m — 
Lerczakówna (P) — 24.9. 500 m 
— Nowaczyk (P) — 1:18,1, 81) 
m ppł — Stralcova (C) — 11.6, 
4 x 100 m — Polska — 47.7 kula 
— Roth (R) — 13.69, dysk — 
Voborilova (C) — 47.60. oszczep 
— Wojtaszek (P) — 48,83, w 
dal — Kusionówna (P) — 564, 
wzwyż — Balasz (R) — 166.

w Górniku
Zabrze

STALINOGRÓD, 26.7 (teł. wM.
il.ćl rozrlżwlęku, jaki zaistniał 
pierwszoligowym Górniku Ża­
le. zrobiło' się wiele ,,szumu”.

Chłopcy — 100 m Szcze-
pański (P) — 10.8. 200 m
Szczepański (P) —■ 22.2, 400

Przeprowadziliśmy na ten temat 
rozmowę z trenerem Dzlwiszem. 
Oto jego oświadczenie:

— Wiadomość o tym, że między 
mna a piłkarzami doszło do nie­
porozumienia jest trochę przesa­
dzona. Istniał spór między mną a 
kierownictwem koła, który jednak 
został zażegnany. Udaję się do 
Szczyrku, qdzie przebywają piłka­
rze Górnika Zabrze.

Tyle Dziwisz.
Oddajemv teraz glos kol. Gar- 

casowl. kt« ry sprawuje funkcje sc- 
kretarza Rady Głównej ZS Gór-

do Rumunii
Mandlik (C) — 49,8, 
Kowalczyk (P)----- :!
— Kowalczyk (P)

Pmirktowany wyjazd na tournee 
dn Rumunii l-ligowego zespołu 
b' dsodkiej Gwardii nie doszedł do 
iiiutku. Gwardziści obawiają się, 
i? daleka podróż i dwa ciężkie 
utkania mogłyby odbić sią ujem- 
Hic na grze zespołu w II rundzie 
rczprywek ligowych.

3000 m — Golda (P) — 8
110 m pl: Król (P) —
200 m pL — Ursae (R) —
1000 m z prz. — Hera (R)
2:43, 4X100 m — Polska — 42.4 
4 x-400 m CSR — 3.22,1, kula 
—Plihal (C) — 15,44, dysk —

| _ w miniony wtorek odbyto się
:53.4, 1500 m zebranie prezydium TKS Górnik 

'010 Zabrze, na którym postanowiono, 
i ą.t R by trener Dziwisz w dalszym cią- 
, ' gu opiekował się pierwszoligowym
14.b, j zespołem. V/ środę udała się do 
24.8 ' Szczyrku delegacja koła wraz z 

__ j pracownikami etatowymi, ZS Gór-
nik, która zapoznała piłkarzy z 
przebiegiem zebrania - oraz o de­
cyzji prezydium.

Piątkowski (P) 47.33,
oszczep — Jordan (R) — 67,25,

Karnecik olimpijski
28 bm. opuści Warszawą 

Pierwszy transport polskiego sprzą- 
w olimpijskiego. Lodzie wióślar- 

kajaki oraz amunicja śru- 
jowa odbędą drogą z Warszawy 
on Gdyni specjalnym wagonem ko­
cowym, a następnie okrętem do 
Melbourne.

bniga partia sprząta wysłana żo­
łnie w końcu sierpnia. Trans- 
ronem zajmuje się firma Hart- 
**3.,

no chwili obecnej czwarte kółko 
kmpijskie zdobyło 44 zawodników 

. z^v°dniczek. Największą ilość 
"Mydatów na Olimpiadę ma lek- 

a titiyka — Ht następnie idą: 
i.?1,5 7 13. szermierka — 10, ka- 
, 0 — 4 i podnoszenie cię-
,— 3. W gimnastyce, zapa- 

Pływaniu, wioślarstwie i 
£clectwle pkoI nie zatwierdził 
c-uf.® zd°Pywców 4 kółka ollm- Nskicgo,

najmnlej nsób towarzyszących miał 
Llchtensteln (8 zawodników. 2 dzia­
łaczy). Polska znajduje się na dru­
gim miejscu (53 zawodników 1 17 
osób towarzyszących). USA zaj­
mują 6 miejsce (74 zaw., 31 tow.). 
Natomiast ZSRR Jest na 25 miejscu 
(67 zaw„ 50 tow.). Ostatnie miej­
sce zajmuje Liban, którego 3 za­
wodnikami opiekowało się aż 6 
działaczy.

Plłkarze Górnika po wysłucha­
niu wywodów oświadczyli, ±ę pod­
porządkowują się uchwale prezy­
dium, Jednak decyzję odnośnie dal­
szego kierowania zespołem przez 
trenera Dziwisza przyjęli bez an- 
tuzJazmu.Trener Dziwisz w czasie 
spotkania z piłkarzami, ,blł się w 
piersi'4 powiedział, że będzie mniej 
apodyktyczny.

Tyle kol. Gargas i najwyższej 
instancji w Górniku.

Wydaje się. że rozdźwięk między 
trenerem 1 piłkarzami Górnika zo­
stał tylko formalnie zażegnany: do 
całkowitej Jego likwidacji koniecz­
nej Jest obustronne zrozumienie 1 
dobra wola rzetelnej współpracy 
z wykluczeniem osobistych animo­
zji.

J. B.

, JJJ. pierwszych dniach września 
puści Warszawą dyr. Rólskl, uda- 

flnn51^.^0 Melbourne, gdzie bą- 
chf» p,elnLl funxeje polskiego atta-»1 cne ohmpijSlCiegO

dla81erpnla r°zpocznle slą typo- 
RaehC%W P°“czególnych dyscypli- 
ii~inin!Portu rePrcfcentantów na O- 

" Melbourne. Prawdopo- 
ikłsriu z.aiwtercizenie ostatecznego 
f 0"mp‘JskieJ nast4Pl

iSbttL* naroouA-e komitety o- 
IHc ,,,k ? . P°daly już ostateczną 
ł»um. V rePrczsntantów w Mel- 
dzie 1k-*rancl^ reprezentować bę- 
towaJiX, zaw°dników 1 27 osób

Japonię - 53 za- 
- 41 zawod- 

_ Es ’ Pakistan — 70, a Niemcy

®lnX,.blu’^n VII Zimowych 
D ArnnP7y? hrnPiJskich w Cortina 
R’wienle tin2.’?’'0’011 clekawe ze- 

°^c za"’0dnlków przy- 
* «°'Uhku "a działacza.
—do ilości zawodników

Piłkarze

Na zdjęciu fragment gry 1/8 finału w Sopocie w grze poje-
dynczej Sikorsky (Węgry) — Vizlru (Rumunia)

Foto CAT

Interesujące gry w ćwierćfinałach
sopockiego turnieju tenisowego
\ , Dokończenie ,«•, itr..1, 

drugim secie, nie udało mu się 
już odzyskać utraconej pozy­
cji.

Z zaciekłością bronił się 
przed porażką 'z Panajotovicem 
Węgier Gulyas. Ale utalentowa­
ny Jugosłowianin nie przejął 
się jego, impetem i po równo­
rzędnej ? walce wyeliminował 
swego przeciwnika, : który za­
grał o wiele lepiej niż podczas 
II M1SM w Warszawie.

W ćwierćfinałach, W których 
obowiązywały trzy wygrane 
sety, nie wystarczyły już pry­
mitywne środki walki, stosowa­
ne z powodzeniem w pierwszych 
rundach.. Ambitna obrona słab­
szych przeciwników zmuszała 
przyszłych półfinalistów . do 
zwiększenia wysiłków i sięgnię­
cia do bardziej skutecznych ro­
dzajów broni.

.niektóre wadliwe nawyki w
podstawowym uderzeniu ; < z 
fochandu. Odważny, wiele 
ryzykujący, nie mógł prze­
bić się przez ścisłą zasłonę 
mijanek Krejcika. Brak mu 
elastyczności, powinien również 
wykształcić niedostateczny jesz­
cze refleks, ale gra / jego jest 
efektowna i ma . w sobie cechy 
nowoczesnfe. Niewątpliwie za­
wodnik ten ma przed sobą 
przyszłość..;,;-. • 7

Z podziwu godną wytrwałoś­
cią i, nieprawdopodobną wprost 
ambicją rozegrał . swe spotka­
nie z Adamem, stojący na stra- 
conej pozycji, Piotrowski. Gdy-

NA TE GRY WARTO BYŁO 
POPATRZEĆ

Ciężką, 5-setową walkę sto­
czył z Panajotovicem Krejcik. 
Było to jedno z najciekawszych 
spotkań o wejście do półfina­
łu. Krejcik, reprezentujący ra­
czej konserwatywną, ale w do­
brym gajunku szkolę tenisową, 
grat rozkładając niezwykle eko­
nomicznie swe siły ruszając dó 
decydującego ataku > tylko w 
wyjątkowych wypadkach. Am­
bitny jest Panajotovic, tenisista 
posiadający obok doskona­
łych warunków fizycznych

Musimy jeszcze wiele się uczyć

mówią nasi żeglarze w Jugosławii
ZADAR, 26.7 (tet. wł.) W środę 

najlepsi żeglarze 11 krajów, roz­
grywający u wybrzeży .Adriatyku

Europy klasie

Idzie Lm tak słabo, 
bez namysłu: 

— Co lu gadać.

..Sionka”, mieli- dzień zasłużonego 
odpoczynku. Po rozegranych 6 wy­
ścigach załoga polska Tazbir — 
Michalski uplasowała się na 8 rnlcj-
scu punktacji mistrzostw. Sy-
tuacja w tabeli przedstawia się na- 
pująco: 1. Włochy 165 pkt., 2. NRF

Turcja

77, 8. Polska — 
— 54. 10. Anglia 
munia — 24.

caria — 155. 4. 
. Belgia — 132.
124, 7. ZSRR — 
58, 9. Finlandia

i — 28, 11. Ru-

Dalsze 
w czwat

my

a wyścigi rozegrane 
nie * przyniosły nnm 

•esów. Nie znamy je- 
oficjalnych wyników.

wskutek nie rozstrzygnię- 
protrstów komlsla sędziow­
ie ogłosiła w czwartek wie

sir poprawi'*, tym bardziej, że róż 
nlca punktowa w stosunki! do gru-

nału rozegrali między sobą U** 
cis i Radzio. Bezbarwna, mono­
tonna młócka, nie kończący 
się przerzut piłek z głębi kortu, 
żadnych spięć. Żadnych emocji, 
prócz tej jednej: kto pierwszy 
zepsuje piłkę. Psuł więcej, Ra­
dzio, ; więc f przegrał, ale;, gdyby
W; tenisie obowiązywały nie­
które przepisy pięściarskie — 
należałoby \' zdyskwalifikować 
obu. .

W piątek po południu odbędą 
się . półfinały ,gry .pojedynczej 
mężczyzn., Spotkają : się Skonec­
ki z Krejcikiem i Adam z Li- 
cisem. . Zwłaszcza to , drugie 
spotkanie, mające . potwierdzić

by tema zawodnikowi można __________
byłoi zaszczepić talent Kwiatka l polski, wzbudza; wielkie zainte- 
1 polot' Maniewskiego, mieli” mcAmanln I laaf tyiwel Ź.róaiortl 
byśniy nareszcie , upragniony 
pierwowzór polskiego tenisisty. 
Niestety, sama pracowitość i 
siła , woli w , tenisie: nie wy­
starczą. Między innymi dla-
tego , musiał Piotrowski, mimo 
bohaterskiej . walki, skapitulo­
wać przed Adamem w trzech 
setach.

odpowiedział r rejonach tabeli. W tej ostatniej
znajduje aię. niestety, załoga pol­
ska. Należą do niel ponadto: Fin­
landia. ZSRR, Anglia i Rumunia. 
O bardzo wyrównanej klasie żegla- 

.... ...... ....... _______. , rzv z czołówki świadczy fakt,, że
słabe raczej wiatry — 2—3, naj-1 tyfko Jednej załodze udało aię dwa 
wyżej 4 stopnie, nie fala jest bar- । razy wygrać wyścig, — w pozo- 
dzo silna. Zwłaszcza ciężko płynie : stałych biegach zwycięzcy zmie­
si? po boku trójkąta, nstav.lonego • niają się za każdym razem. Ju- 
wźdluż brzegu, gdzie fala jest skló- i gosłowianie, którzy dwukrotnie się- 
eona, załamująca się. Nie chcę I tnęli po zwycięstwo, w Innych 
z.resztą bynajmniej w ten sposób1 wyścigach przychodzą na mtej- 
tłumaczyć naszych słabych wyni-' scach średnich I dlatego znajdują 

• ---------- vi się na ostatnim miejscu grupy 
to , czołowej.
-- । O wysokiej klasie uczestników 

mistrzostw świadczy również bar- 
I dzo czyste żeglowanie. Ilość pro-

musimy sic
jeszcze dużo uczyć. Przede wszy­
stkim nie pływaliśmy do tej pory 
na fali. Tutaj mamy wprawdzie

Nasi przeciwnicy

Jest naprawdę najwyższa klasa
europejska, sami rutyniarze. 

— Kogo oceniacie najwyżej?
— Zdecydowanie najlepszy jest 1 testów jest do tej pory minimalna. 

Wioch Dellacasa. Fłvwa na|rów- { Winni przekroczenia przepisów 
... .. ...» tr ; wycofują się na ogół riatychmiast

! sami. Dosyć ostro żegluje jedynie 
I Turek, ńa którego były Już skła- 

......... .. .......... dane protesty.
której szntmaneni Jest Mistrzostwa zakończą się w hle- 

Prawdopodobnle jednak dzielę. 
v punktacji, gdyż jeden !

kich kursach. W tej chwili wyda- 
je się murowanym kandydatem na 
mistrza. Bardzo dobra jest załoga

ma zero-

iomcy.

w 1 sowal

sca.

tegoroczne - postępy mistrza

rcsowanle i jest nawet źródłem
licznych zakładów.

NIE ŁATWE ZADANIE 
. SKONECKIEGO

Spotkanie Skoneckiego z ru­
muńskim kłębkiem ambicji — 
Visiru nie było dla niego bynaj­
mniej, jak to sobie wyobraża­
liśmy, łatwym : orzechem do 
zgryzienia. Skonecki był, zwłasz­
cza w pierwszych trzech setach, 
bardzo nieregularny. Błysnął 
czasem wspaniałymi crossami, 
wyrzucając przeciwnika z kortu 
i wykańczając go potem przy 
siatce, Ale' po kilku takich za­
graniach przychodził}’ serie pry­
mitywnych błędów przeważnie 
z baekhandu, na skutek któ­
rych prowadząc w drugim se­
cie 5:1 wygrał dopiero z trudem 
8:6, trzeciego w ogóle przegrał 
a w czwartym, kiedy Visiru 
zmobilizował■ wszystkie sit, nie 
wiele brakowało do przegrania 
i tego seta.

GDYBY TO BYŁO W BOKSIE...
Najnudniejsze spotkanie 

czwartkowe o wejście do półfi-

KOBIETY I* DEBEL ’ 
■ MĘŻCZYZN

. Gry kobiet przechodziły do* 
tychczas bez specjalnego echa. 
Faworytki oprócz Dvorackovej, 
która uległa dość łatwo, trzeciej 
rakiecie Francji — Seghers 
wszystkie yzeszly do półfinału. 
Spotkania finałowe Peter- 
dy-Seghers i . , Nielsen-Jędrze- 
jowska zapowiadają, ze wzglą­
du na wyrównane gry zawodź 
niczek wiele emocji.

W grach podwójnych męfrt 
czyzn wyłonione już; zostały 
również pary półfinalistów. 
Spotykają się: Kermaćec-Per- 
rau—Saussine z parą węgierską 
Adam—Sikorsky oraz ; Włi Sko 
necki—Licis z parą polsko-ju- 
gosławiańską Radzio—Panajo-> 
tovic.

Równolegle do normalnego 
turnieju toczą, się w konkuren­
cjach kobiecych i mężczyzn gry 
pocieszenia.

Po zakończeniu turnieju so­
pockiego przewiduje . się . w 
przyszłym tygodniu. ewentualną 
wizytę tenisistów czechosłowac­
kich w Warszawie, a jugosło­
wiańskich w ’ Stalinogrodzie, 
Szczecinie 1 Warszawie.

E. Cunge ,

Wyniki z środy i czwartku
Gry pojedyncze mężczyzn: Siroky— 

Nlęolie 3:6, 6:4, 5:7, LlCis—Gylstorff 
6:S, 6:1. Sebrala—Nyyssonen 8:6, 4:6 
6:3,. Kwiatek—Hojberg ' 8:6, 6:4.

1/8 finału: Skonecki Wł.—Kenade 
6:1, 6:3. G. Visiru—Sikorsky 6:3, 6:4, 
Krejcik—Piątek 7:5, 6:4, Panajotovlc 
— Gulyas 7:5, 6:3, Licis-Sebrala 
6:3, 6:1, Radzio—Perrau-Saussine 6:1.

Notatnik
ucznia

miejsca prowa- ; 
i czołowe* m.te|- ’ 
liczy w dolnych ■

Sziafety gwiaździste zdążają do Moskwy
na Spartakiadę Narodów ZSRR

Sirotin nowym liderem wyścigu kolarskiego
MOSKWA. Na boiskach Moskwy ; zaledwie 143 km. ale przeciwny 

trwają dalsze eliminacje turnieju • wiatr 1 przelotne deszcze dały się 
siatkówki, wchodzącego w program I kolarzom porządnie we znani. ;*a 
Spartakiady ?>arodów ZSRR. Rozę-• mecie pierwszy by! Por,jabłoński 
Grano już trzy rundy eliminacji w (Moskwał. dwa następne mi^sca 
konkurencji kebiet i mężczyzn. Jak zaleli reprezentanci l krainy Ama-| 

• — ------ ---------- — tunin 1 Ptotycyn — wszyscy w |ed- i
nawowym c.-a.-ie 1.03.II. W czoło .dotychczas nie zanotowano niespo 

dzlanek.
W wyścigu kolarskim Moskwa — 

Charków — Kijów — Mińsk — 
Moskwa prowadzą kolarze stolicy
ZSRR. Moskwy w y g r y w a
jeden etap po drugim, n moskiew­
scy reprezentanci uplasowali siena 
dwóch czołowych miejscach po sze­
ściu etapach. Nowym liderem Jest 
Sirotin. a dotychczasowy przodow­
nik Koledow zajmuje drugie miej­
sce.

We wtorek kolarze wystartowali 
do szóstego etapu z Poltawy do 
Lubenia. Etap był krótki, liczący

Coraz częściej nadchodzą mci- i 
dunki o przebiegu sztafet gwiaź­
dzistych. zdążających ośmioma ti a- 
saml oo Moskwy na otwarcie Spar­
takiady. Sztafeta z Raku przybyła 
we wtorek f® Stalingradu. Sztafeta 
ta wyruszyła 15 hm. z Baku 1 ma 
do pokonania 3.330 km. Nieśli Ją 
dotychczas sportowcy Baku. Ma- i 
chaczkalv. Groźnego. Ordżonikldze. 
Naiczyka i Stawropola. Obecnie pa­
łeczkę przeje!! sportowcy Stalin- I 
gradu i poniosą ją do Woroneża. •

PO szkolnym trójmeczu pływac­
kim CSR—NRD—Polska, po uda­
nym i pożytecznym . starcie ucz­

niów z CSR 1 NRD w III Sparta­
kiadzie SKS w Łodzi, kontakty mię­
dzynarodowe młodzieży szkolnej, 
powiększa sie w tym roku o jesz- 
sze jedna Imprezę — międzypań­
stwowy mecz w. siatkówce chłop­
ców CSR 1 Polski. Zawody odbę­
dą sie w sierpniu w Pradze.

Departament wf Ministerstwa ' O- 
światy, pragnąc wystawić jak naj­
silniejsza reprezentacje powołuje 
do Tomaszowa Mazowieckiego na 
obóz eliminacyjny tych zawodni­
ków. którzy w ostatniej Spartakia­
dzie wykazali najwyższy poziom, 
gry. Stalinogród: Sediga, Durczak, 
Gawron. Konieczny. Badura. * Dere- 
oisz. Golach Wrocław: Turkiewicz. 
Warszawa: Kargol, Sawicki, Hu- 
mienny, Jankowski. Wolańskl- 
Warszawa woj. Gadklewlcz. Karllń- 
skl. Jelińskl. seroczyński. Ka­
miński. Zielona Góra: Bozylak. 
Koszalin: Flisiuk. Białystok: Dob­
roński. Krzyżański. Romanowicz, 
Hoffinan. Melon.

Zajęcia na zgrupowaniu bedzle 
prowadził nauczyciel wf. Majew­
ski ze szkoły TPD 9 w Warszawie, 
a opiekunem został nauczyciel 
Cackowski ze szkoły TPD 10.

Wit.

6:4, Piotrowski—Kwiatek 
Adam—Siroky 8:6, 6:0.

6:4»

Ćwierćfinały: : Krejcik—Panajoto- 
vic 4:6, 10:8, 6:0,, 6:4, Licis—Radzio 
6:1. 6:2, 6:1, Adam—Piotrowski 6:1, 
6:4, 6:6,- Skonecki WL—Visiru 8:7,

’dac, Plecovic—«Schmldtówna. Słom­
ski 6:1, 6:1, Jędrzejowska, piątek— 
Rylska, Piotrowski 6:2, 6to, Dvo- 
tackova, Krejcik — Fogelmanówna, 
Nowak 6:2, 3:o, Crnadac, Plecovic— 
Herrmann zanger 2:6, 6:0, 7:5.

Gra podwójna 'kobiet: Feterdy, 
Brocsman—Schmidt, Licis 6:2, 6:2,- 
Seghers, Nielsen—Popławska, fo- 
gelman 6:2, 6:2. Ponova,. Namian— 
Dańda, Filip 6:0, G:2, Segjars, Niel­
sen—Ponova, Namian 1:6, 8:6, 6:2, 
Jędrzejowska, Ryczkówna — Hajok, 
Ziniorek 6:1, 6:4.

Gra pojedyńc» kobiet: Dworac- 
kóva—Panasiuk 6:2, 6:2, Nielsen— 
Ryczkówna S:6, 7:5. i

Ćwierćfinały: Peterdy — Kenade 
6:2, 6:2, Jędrzejowska—Wild 6:3, 6:0, 
Nielsen — Brosśman; 2:6, 0:4, 6:1, 
Seghers—Dvorackova 6:2. 6:1. 
. Gr* podwójna mężczyzn: 1/8 fina­
łów Adam-Slkorsky — PIecevic-Ni-
colls 6:4, 6:2, Visiru-Benda — Kwla- I 
tek-H. Skonecki 4:6, 6:3, 6:4, Ker- i

Bokserzy
wojskowi

wadec, Perrau-Saussine — Nyys-1 
sonen-Ahlberg 8:6. 6:4, Krejcik- j TTI (JCFPI 
Siroky — Jarek-Zennegg 7:5, 6:4, i 
Gulyas-Zentay — Wllczek-Zpfińskl i 
3:6, 8:7, 6:1, Skonecki Wł., Licis—I .
Osadca, Marcin 6:3. 6:2, Barden. WyGtfi.TJfJWaf* 
Serester—Piątek, Kowalczewskl 6:3. ■J V H f
6:4, Radzio. Panatojovic — Sebrala, *
Piotrowski 6:2, 3:6. | ■ ' . ■

Ćwierćfinały; Kerwadec, Perrau- i jBl U&VKSuClI
Saussine—Bardan, Serester 6:0, 6:3, I *
6:4, Radzio, Pariajotovic—Krejcik. en ■
Siroky 7:3, 6:1, 6:3, Adam, Sirkor- ; flfljl 
sky — visiru, Benda 6:3, 6:3, 6:3, i IVW»flBIBVC>1 
Skonecki, Licis—Gulyas, Zentay 6:0, j < Z

Gra mieszaną 1/8 finału; Filipów- .
na,1 Nyyssonen—Nielsen, Hojberg w ząwązku g tym, że z drużyn
6:3, 6:2, Seghers,. Kerwades — Po- i wojskowych tylko CWKS Warsza- 

1CWKS w
7:5, 6:4, Ryczkówna, Kwiatek — 
Namian, Serester 5:7, 6:2, 6:4, Crna-

rozgrywkach ligowych, a szereg u- 
talentowanyoh bokserów odbywają­
cych służbą wojskową nie ma moż-

Meldunki z zagranicy
' PRAGA. Podczns mistrzostw 
Armii Czechosłowackiej reprezen-

llwości startu mistrzostwach,

Lipsk wzy wa na II Niemiecki Festyn

JAK wielkie, kolorowe motyle . „ 
siadły Się na słupach ogłosze- 

nlowvch mucach, plotach miast 
miasteczek NRD różnokolorowe pla- katy Teipzlg ruft Euch zum II 
Deutschen Tiirn und Sportfest 
olbrzymie litery zwołują z całego 
kralu chłopców 1 dziewczęta do Ltpika na którego wlelk mi starty 
nie. odbędzie się w Sjnlach - 
sierpnia II Niemiecki Festyn Glm 
nastykl I Sportu.

roz-

Gimnastyki i Sportu
rtazku służby wojskowej w NRF.. masowego pokazu gimnastycznego. 
,Vraz z tą ustawą rząd zachodnio- W czerwcu wybrano 400 chłopcówWraz z tą ustawą rząd zachodnio- 
niemiecki zaostrzył środki zmle- 
rzalące do niedopuszczenia spor­
towców NRF do udziału w festy­
nie. Zapowiedziane sankcje, grożą­
ce skreśleniem z kadry olimpijskiej 
tvch. którzy udadzą sle do Lipska. 
s’nowodowałv, że zabraknie tam czo- 
tówkl NRF. Do Lipska przyjadą re­
prezentacje niektórych mtodzleżo- 
(wch I robotniczych klubów spor­
towych, ryzykujące przy tym wle-

POKAZ 20.000 GIMNASTYKÓW .
Podobnie? Jak 2 lata temu, zja- 

dą i w tym roku do Lipska zagra­
niczni gimnastycy. W pokazach 
wezmą ucjzlał gimnastycy l glmna- 
strczkl z wyższych akademii w.f. 
w* Helsinkach, Sofii. Pradze 1 Kai­
rze. Każda z tych uczelni przysle 
po 200 studentów. Niemiecka Wyż­
sza Szkoła K.F. w Lipsku będzie 
reprezentowana przez 360 m.ęż- 
czyzn i 80 kobiet.

i 3ÓÓ dziewcząt.

CIEKAWE TEORIE 
DOC. FISCHERA

Wszyscy cl chłopcy I dzlew-

i rant CSR w chodzie Doleżal uzy­
skał na 20 km najlepszy tegorocz­
ny wynik na śwlecte — 1:20.59,8.

TORONTO. Mistrz świata w wa­
dze półciężkiej Archle Moore wal­
czył na ringu w Toronto z Kana- 
dvjczvklem Parkerem. O 11 kg 
lżejszy Moore zdeklasował swojego 
przeciwnika 1 wygrał przez t.k.o. w 
9 rundzie, rozbijając Parkerowl luk 
brwlowv. Walka odbyła się w wa­
dze ciężkiej jako Jerina z elimina­
cji do wolnego tytułu po wycofa’-

lę, Nielsen Dania, Merlo Włochy. 
Schmidt Szwecja 1 Patty USA, a 
wśród kobiet: Shilcock Anglia. Long 
Australia,’ Ward Anglia 1 Koermoe- 
czi Węgry.

PRAGA. Na kontrolnych zawo* 
dech pływackich Samuhel pobił 
własny rekord CSR na 200 m mot. 
wynikiem 2.29.8, a Skupilova po­
prawiła rekord swego kraju na 50 
m mot. uzyskując 32.5.

wynikł problem, czy bokserzy od­
bywający czynną służbę wojskową 
mają prawo walczyć w drużynach, 
cywilnych.

Sekcja Boksu GKKF ureguJCnva- 
.ła sprawę, w ten sposób, , że zga­
dza się na start bokserów-żotaie- 
rzy w drużynach cywilnych pod 
warunkiem, że uzyskują oni indy- 
wldulanie zgodę dowództwa ma­
cierzystej jednostki, wyrażoną na 
piśmie. Zawodnik musi być po­
nadto zgłoszony do koła, w któ­
rym walczył w okrasie pełnienia

niu Marciano.
ktem Ich życia codziennego na , 
które składa się mnóstwo ćwiczeń I LONDYN. Anglik Cruttender po- 
gimnastvcznvch (bieg, wspinanie na : praw|ł 32-Ietnl rekord kraju w 
drzewa.' przeskakiwanie leśnych i skoku w dal. uzyskując wynik 7,39. 

.przeszkód, pływanie Itd.i I rytual-

na

lubelszczy źnie
* a R"’ÓJ Pierwszy mecz 

grali z mlej-
2?« Po ciekawe)Na $ Piłkarze węgierscy

I' ’ rozesra’

Obok Igrzysk
Melbourne 1 I Spartakiady ro 
dów ZSRR w Moskwie — będzie to 
trzecia co do wielkości 
gigantyczna Impreza sportowa. Ho 
dobnie Jak i tamte dwie P°Prz^ 
dzlly lipski festyn ellmmącje. w 
których aktywny udział wzięły ozie 
siatki tysięcy młodzieży i sxai 
szych, od najlepszych 
ców poczynając a na kołach spoi 
towych przy zakładach pi acy 1 u 
czćlniach kończąc.

Sto tvs. widzów będzie oklaskiwało
I słynnych ze swych tradycji gimną- 

w stvcznych zawodników niemieckich.
czechosłowacklch, fińskich .1 in. 
Wśród nich zabraknie w tynr ro- 
ku najlepszych gimnastyków śwla- 
la _  mistrzów radzieckich 1. re­
prezentantów Polski.

BEZ CZOŁÓWKI NRF
W II Niemieckim Festynie Gim­

nastyki 1 Sportu miały początkowo 
uczestniczyć liczne rzesze sportow­
ców NRF. Miało to byc. wspólne, 
ogólnonlemleckte święto sportow-e. 
na którym młodzież miała Juz po 
raz drugi zaprezentować oslągnię- 
rla sportowe obu części Niemiec. 
Piany te unicestwiła ustawa o obo-

Wyższa Szkoła KF w Lipsku ma 
wielki wkład do II Niemieckiego 
Festynu Gimnastyki 1 Sportu. Jej 
słuchacze, poza gimnastyka blorą 
udział we wszystkich .6 dyscypli­
nach sportowych. repezentowa- 
nych na festynie. Ok. 1000 studen- 
tów tzn. 80 proc, wszystkich słu­
chaczy., uczestniczyć będzie w im- 
prezaćh' festynu.

nnrowadzając mnie po przeplek- 
salach ćwiczebnych docent 

instytutu Gimnastyki. Rudolf Ft- 
in£Z- . -soatem opowiadał o. przy- :SowaniaA do największego w 

Niemiec święta sportowe- 
Sn iuż W styczniu rozpoczęto stu- 
SowM%1>MiczeSólnych elementów.

częta zrezygnowali oczywiście ze 
swych wakacji, ale z przygotowań 
do pokazu gimnastycznego odnio­
są wielką korzyść — oświadczył 
rioc. Fischer w odpowiedzi na mo­
je wątpliwości czy nie za wiele 
tego dobrego dla młodzieży po ca­
łym roku studiów.

— ćwiczenia gimnastyczne w 
stuosobowej grupie — ciągnął da­
lej — dadzą Im bardzo wiele rów­
nież ze względu na ich przyszły 
zawód nauczycieli sportowych. 
Zrzeszenia, kola sportowe, które 
ich zatrudnią, organizują przecież 
często różne święta sportowe, po­
kazy Itd. Łatwiej będzie im skom­
ponować układ ćwiczeń po tak do­
kładnych zajęciach.

— Może to się wydać dziwne, 
ale moim zdaniem każda dyscypli­
na. każda konkurencja sportowa

nc tańce — jest wymownym po­
twierdzeniem mojej teorii. Im wyż­
sza cywilizacja, tym mniej okazji 
do ruchu, .tym więcej powodów, 
żeby ten ruch systematycznie u- 
prawiać.

POTĘŻNY OŚRODEK SPORTOWY

Na zakończenie wróćmy jeszcze 
do festynu. I Niemiecki Festyn

FRANKFURT. Mistrz świata w 
wyścigu kolarskim za prowadze­
niem motorów Hiszpan Timoner za­
jął dopiero czwarte miejsce na 
międzynarodowych zawodach na 
torze frankfurckim. Zwyciężył 
Niemiec Jakobi (12 pkt.) przed 
swoimi rodakami Lohmanem i Pe- 
try. Rozegrano dwa wyścigi po.50 
km.

laty, który zgrupował ponad 30 tys. 
sportowców, wykazał konieczność 
wybudowania w’Lipsku — mieście 
słynnych targów, wystaw, książek 
I sportu — stadionu, który by u- 
możllwlł oglądanie masowych po­
kazów gimnastycznych. wielkich 
zawodów 1 turniejów w 26 dyscy­
plinach sportu dziesiątkom tysię­
cy widzów.

Powstał więc olbrzymi ośrodek 
sportowy, przy czym na teren je­
go wybrano graniczącą z centrum

posiada pewien swoisty rytm. Rytm 
biegu, skoku, rozbiegu, rzutu... Ab- I ......
solwent wf obznajinlony z koordy-1 km

miasta Jego zachodnią peryferię 
i położoną w zadrzewionym basenie, 
i Tam na 8 km dhitiej 1 półtora

nacją muzyki z ruchami, potrafi 
łatwiej zademonstrować 1 wytłuma­
czyć swym uczniom istotę danej 
konkurencji. A tę koordynację zdo­
będzie i uchwyci najlepiej podczas 
ćwiczeń gimnastycznych z akom­
paniamentem muzycznym.
— I wreszcie trzeci wzgląd — Isto­
ta samej gimnastyki, leżącej u po­
dłoża każdej dyscypliny sportowej. 
Niedocenianie tego faktu mści sle 
prędzej czy później. Liczenie się 
z ńim, to nie tylko zwielokrotnio­
na sprawność fizyczna. To jedno­
cześnie wzmożona kultura i pięk­
no ruchów, które tak wielkie zna­
czenie mają dla fizycznych cech 
każdego narodu. Mam co do tego 
swoją własną teorlę. Harmonia ru­
chów, zwinność i skoczność żyją- 
cych w Afryce plemion murzyń­
skich. będąca bezpośrednim skul*

..... szerokiej przestrzeni ciągną 
się w obramov aułu prześlicznych 
brzeźniaków ! łąk oblektv sparto­
we: motorowy 1 konnv. torv wv- 
śclgowe. park kultury Im. "Klary 
Zetkln. Wyższa Szkoła Kultury Fi­
zycznej. stadion centralny na 
100.000 miejsc siedzących, tor re­
gatowy | kolarski oraz strzelnica 
sportowa. Oprócz tych już goto­
wych obiektów, będą wykończone 
do 1960 r. -dalsze jakr park spor­
towy pionierów, hale spnrtowe, kor­
ty tenisowe 1 toi-y do kręgli.

Stadion, przy którego budowie 
brał udział cały kraj oraz wielki 
ośrodek sportowy już za kilka dni 
zabrzmi gwarem tysięcy sportow­
ców l wielu tysięcy widzów przy­
byłych tu na II Niemiecki Festyn 
Gimnastyki 1 Sportu.

E. Cunge

PARYŻ. Pływak francuski Chrls- 
tophe uzyskał na; 100 m grzb. do­
skonały czas 1.03.8.

BERLIN. Na zawodach lekkoatle­
tycznych w Norymberdze startowa­
li lekkoatleci USA. W* biegu na 100 
m Murchlaon uzyskał na miękkiej 
bieżni 10,3. Amerykanie startowali 
również na zawodach w Koblencji. 
100 I 200 m wygrał Anderson w 
10.7 I 21.8, Chatterley uzyskał w 
tyczce -1,10. W pozostałych konku­
rencjach zwyciężyli Niemcy, ale 
wyniki były słabe.

PARYŻ. Samochodowy rald „Tour 
d Europe", który rozegrany zo­
stał po raz pierwszy w tym roku 
przebiegać będzie w przyszłym ro­
ku przez Bułgarię. Rumunię 1 Wę-

. HAMBURG. Na kortach Hambur­
ga rozpoczynają się międzynaro­
dowe mistrzostwa tenisowe • ńrf, 
które'ze względu na. udział wielu 
czołowych tenisistów świata, będą 
małym rewanżem za Wlmbledon. 
W turnieju blerze udział rekordo­
wa liczba tenisistów » 21 państw. 
Rozstawieni .zostali 'w kolejności: 
Haad Australia. Pletrangell Wło­
chy. Davidson Sxwecja, Ayala CU-

SPOKTO^^ 
linów dxiala'



BITWA CZY POTYCZKA
o piłkę nożną

ŁAMY gazet codziennych i 
sportowych zapełnione są 

od kilku dni komentarzami, ar­
tykułami, polemikami na temat 
ostatnich wydarzeń w naszej 
piłce nożnej.

Większość autorów, zresztą 
nie od dziś, domaga się zmian

sławią. Danią, Węgrami, niską 
cyfrowo, ale tym niemniej bo­
lesną przegraną z Albanią i 
wreszcie przegraną z NRD. któ­
ra dopełniła kielich goryczy.

WIDNO — CIEMNO

dowej jedenastki w meczach 
międzypaństwowych?

PIERWSZA POTYCZKA
I JEJ SKUTKI

konkretnych i 
wych. A więc 
kim najczęściej 
żądania zmian 
szkoleniowych,

wielokierunko- 
przede wszyst- 
powtarzają się 
koncepcyjnych, 
zmian w kie-

rownictwie piłki. A wszyscy ra­
zem zgodnie stwierdzają, iż te­
mu wszystkiemu co ostatnio 
się działo, porażce w meczu z 
NRD. brakowi sukcesów — są 
przede wszystkim winni obec­
ni kierownicy piłki nożnej z 
trenerem Ryszardem Koncewi-
czem na czele, 
nym za poziom 
państwowej i jej

odpowiedzial- 
reprezentacji 
skład.

W piłce nożnej od lat utrzy­
mujemy się na tym samym po­
ziomie. gdzieś w ogonie państw 
europejskich, stale traktowani 
jako nie najpoważniejszy prze­
ciwnik.

Okresami przeżywamy jakieś 
wzloty, jakieś dni. lub miesią­
ce, w których wydaje się, że 
już, już. złapaliśmy wielki od­
dech. Kilka meczów ligowych, 
jakiś meteor w postaci mie- 
dz.ynarodowego sukcesu CWKS,
Stali lub Ruchu rozjaśnia

PIŁKARSKI KULT JEDNOSTKI
nie' od dat-W piłce nożnej ....

siaj panuje pewien „kult jed-

nasze niebo po to, tylko chy­
ba, by ciemność była później 
gorsza do zniesienia.

Czasami jakieś zwycięstwo w 
meczu międzynarodowym do­
prowadza nas do stanu, w któ-

Dwa lata temu rozegrała się 
! pierwsza potyczka o piłkę noż­

ną. Potyczkę tę, sam trochę 
lekkomyślnie nazwałem „Bitwą 
o piłkę nożną". Po tej potyczce 
piłce w zasadzie przywrócono 
należne jej miejsce w hierar­
chii sportów uprawianych w 
Polsce. Uznano, iż jest ona naj­
popularniejszą dyscypliną, że 
interesuje ludzi tyle, ile wszy­
stkie inne sporty razem wzię­
te, że ogół ze znacznie mniej­
szym bólem przyjmuje porażki 
pływakowi tenisistów, hokei­
stów, ba nawet pięściarzy, niż 
stałe klęski piłkarzy.

W piłce nożnej zapanował 
ruch. Obsadzono wakujące eta­
ty w wydziale GKKF, uporząd­
kowano podział funkcji w Pre­
zydium, a przede wszystkim

nostki". Znamy już takie wy­
padki 1 nie tylko w polskim 
futbolu. Gustav Sebes — czło­
wiek, którego noszono na rę­
kach, któremu składano hołdy 
z wielu stron, dekorowany naj­
wyższymi odznaczeniami pań­
stwowymi, autorytet uznany na 
całej kuli ziemskiej, stracił 
bardzo szybko stanowisko kapi­
tana sportowego i kierownika

rym zdolni jesteśmy z wrodzo- i usystematyzowano 1 
nym nam optymizmem rzucić Sprowadzono także 
wyzwania największym poten- p-’-1-- -

rozgrywki. 
> trenera

piłkarstwa węgierskiego, 
skończyły się triumfy.

Nie żyjący już dawno 
piłkarstwa austriackiego 
wojną — Hugo Meisl —

gdy

wódz 
przed 

■ mu-
siał wielokrotnie składać rezy­
gnacje, toczyć boje z antagoni­
stami we własnym obozie aku­
rat w tym okresie, kiedy’ skoń-
czyły się czasy sławnego
„Wunderteamu".

Vittorio Pozzo był także na 
wozie i pod wozem. A prze­
chodząc na własne podwórko 
>— nasz nieodżałowanej pamię­
ci Józef Kałuża, ileż musial 
nasłuchać się przytyków, wy­
rzutów, gdy reprezentacja Pol­
ski nie spełniała nadziei jakie 
wiązała z nią opinia publiczna.

Oczywiście, iż Ryszardowi 
Koncewiczowi daleko do Sebe- 
sa, Medsla, Pozzo, Kałuży i in­
nych imperatorów piłkarstwa i 
nie poto zagłębiłem się w po­
równania j wspomnienia, aby 
brać w obronę naszego trenera 
państwowego i metody jego 
działalności. Takie porównanie 
byłoby zbyt śmiałe i niespra­
wiedliwe di a samego Koncewi­
cza. Ale wydaje mi się, że 
■warto przypomnieć o tym zja­
wisku, częściej spotykanym w 
piłce nożnej niż w innych dzie­
dzinach sportu. Kapitan sporto-

tatom, by szybko przekonać sie. 
że ilość stopni dzieląca nas od 
wielkiej piłki nożnej jest stale 
ta sama — niezmienna. Czasa­
mi bujamy się nawzajem i o- 
szukujemy taniutkimi sukcesa­
mi, wprowadzając także w błąd 
opinię publiczną — jak to mia­
ło miejsce z ostatnimi występa­
mi Djurgaarden, która przysłała 
rezerwę.

To zresztą jest osobny roz­
dział i mam wrażenie, iż . orga­
nizatorzy tournee drużyny 
szwedzkiej, której dobrą sławę 
wykorzystali dla reklamy, do­
staną po uszach 'od kogo trze­
ba, tak, że odechce się im bu­
jania ludzi.

Ale co w zasadzie' zrobiono, 
aby piłka nożna istotnie pod­
niosła się wreszcie z łoża bole­
ści, by bez żenady można było 
patrzeć na zmagania się naro-

Hajdu-z Węgier i na tym... po-
tyczka się zakończyła. 

Edward Ałaszewski
wal Przeglądzie

naryso- 
piękny

„landszaft" wyobrażający po­
wrót królowej piłki na tron. 
Wszyscy cieszyliśmy się z ca­
łego serca, i z dumą stwierdzi­
liśmy, iż prasa miała w tym 
nie mały udział, że piłka nożna 
uznana została przez koła naj­
bardziej oficjalne za dziedzinę 
sportu numer 1.

Zwycięstwo to, aczkolwiek 
jeszcze bardzo skromne w roz­
miarach, nie zostało wykorzy­
stane jednak przez samych 
zwycięzców. Poprzestano na 
skromnych sukcesach. Wpraw­
dzie zwiększyły się kontakty 
międzynarodowe, ale ich ja­
kość pozostawiała wiele do ży­
czenia. Większość drużyn klu­
bowych składających nam wi­
zyty była słabiutka. Kontakty

wy, trener państwowy to
wyjątkowo eksponowane stano­
wiska i wyjątkowo niewdzięcz­
ne pole działalności. I na pewno 
w naszym piłkarstwie wiele się 
nie zmieni ze zmianą trenera 
państwowego lub z wprowadze­
niem kapitanatu.

Gdyby to było takie proste, 
to już dawno nasze piłkarstwo 
powinno osiągnąć przynajmniej
poziom lekkoatletyki, 
szermierki, czy nawet

boksu, 
koszy-

kówki. Nie trzeba' bowiem za­
pominać. iż w ciągu dwunastu 
lat zachodziły u nas bardzo 
liczne zmiany w sposobie ze­
stawiania reprezentacji. Był 
w zaraniu naszego powojenne­
go piłkarstwa Alfus, który sam 
zestawiał składy reprezentacji, 
był Reyman, był kapitanat, by­
ła Rada Trenerów, był wresz­
cie Koncewicz, a ślady tych 
zmian, znaczone były wysoko- 
cyfrowymi porażkami z Jugo-

przedstawiony graficznie

Polska — NR meczu
reprezentacji młodzieżowych. 
Gryboś i Kiichler walczą o piłkę

Fot. CAF

Podajemy graficzny obraz tego, 
co działo się w niedzielę na Sta­
dionie Śląskim w Chorzowie. Nie 
jest to ścisłe określenie, ponieważ 
nie jesteśmy w stanie przedstawić 
wszystkich zagrań obu drużyn, wy­
notowaliśmy tylko strzały, co w 
pewnym stopniu pozwoli czytelni­
kom na wyrobienie sobie opinii 
w sprawie tego, czy suchy wynik 
meczu odpowiada możliwościom 
grających zespołów

(OBJAŚNIENIE: czarne punkty' 
oznaczają oddane strzały, punkty 
niepełne — centry wyłapane przes

bramkarzy, cyfry obok punktów 
minuty oddania strzałów).

Niewątpliwa przewaga drużyny 
polskiej w Ilości oddanych strza­
łów oraz słupki i poprzeczki, abso­
lutnie nie usprawiedliwiają napast­
ników polskich za poniesioną po­
rażkę. Mieli oni jeszcze wiele in­
nych sytuacji, z których nie zostały 
oddane strzały, a wielka ilość nie­
celnych strzałów (16 na ogólną — 
24) świadczy o zasadniczym braku 
w ich wyszkoleniu i umiejętności 
skutecznego wykorzystania każdej 
dogodnej pozycji.

dnwtrt foldi

p r z e g 1A. 0 Comyjk 
SPORTOWY

Nr 89 Warszawa 27.VII.1956 r.

Groźna sytuacja pod bramką reprezentacji młodzieżowej Polski. Na zdjęciu od lewej: Kiich-
ler, Siekiera, Bem, Gryboś i Kaul mann

Fot. CAF

były nadal przypadkowe, a ich
ciężar i częstotliwość źie
rozłożone.

Na wiosnę Gwardia Warsza­
wa, jesienią CWKS — w ubie­
głym roku. W tym roku jesz­
cze 2—3 drużyny więcej i to 
wszystko. W doborze przeciwni­
ków nie ma konsekwencji, nie 
ma myśli przewodniej. Mło­
dzież piłkarska nie ma z kogo 
brać wzorów, nie ma kogo na­
śladować. Trudno wzorować się 
tylko na Brychczym, Kempnym 
i Cieśliku. Trudno specjalizo­
wać się w „małej grze“ Stali 
i wielkim rozmachu LKS. jeśli 
wykonanie i jednego i drugie­
go sposobu gry dalekie jest od 
doskonałości.

Podobno dobre drużyny ko­
sztują dużo dewiz o które trud­
no. Ale przeciętne drużyny też 
coś niecoś kosztują. Nie wiem 
jaki wydatek się lepiej opłaca. 
Ale mnie osobiście ojciec uczył, 
że buty na przykład warto na­
wet przepłacić, jeśli są napra­
wdę dobre, niż kupować oka­
zyjną tandetę.

OSZCZĘDNOŚC ALE JAKA?
Podobnie jest z trenerami. 

Jeśli już sprowadzić trenerów 
— to drogich i dobrych, a nie 
słabych i... także drogich. Poza 
tym w naszych warunkach je­
den trener nie wiele zbuduje. 
Potrzebnych jest raczej kilku 
trenerów dla ośrodków, lub 
klubów. Czy muszą to być ko-
niecznie Węgrzy? Chyba
Mogą być nawet Turcy,

A na przykład na mistrzo-
stwach świata nie było 
jednego polskiego trenera, 
wielu innych dziesiątkąch 
dzo ważnych meczów nie 
naszych obserwatorów.

ani 
na 

bar- 
było

inka, Monica, Nieroba, Droź- 
dziok — „przeskoczą" Cieślika, 
Szymkowiaka, Strzykalskiego? 
Oby! Tylko żeby świat w tym 
samym czasie nie uciekł nam na

sytM^

Genialne samouki należą do 
rzadkości. A jak się wydaje, u 
nas takich geniuszów nie ma. 
Foryś od Koncewicza, Matyas 
od Wożniaka, Dudek od Cebu­
li — już się niewiele mogą na­
uczyć nowego. Ich poziom jest 
mniej więcej wyrównany. Jak 
tak dalej pójdzie, zaczną się na 
dobre smażyć we własnym so­
sie i to wcale nie smacznym. 
Nie zapominajmy przy tym, iż 
nasi czołowi trenerzy to ludzie 
w zasadzie jeszcze młodzi i mo­
gą bardzo wiele wchłonąć w 
siebie światowych nowinek. Nie 
zapominajmy, że już w staro­
żytności co światlejsi nasi 
przodkowie — doszli do wnio­
sku, iż cudów nie ma i z próż­
nego nawet Salomon nie na­
leje.

Naszym trenerom często brak 
także zapału do pracy. Odwa­
lają oni pańszczyznę, aż się 
słońce ze wstydu jeszcze bar­
dziej rumieni. Najlepszym te­
go przykładem jest martwa, 
pozbawiona koncepcji, istnie­
jąca na papierze Rada Trene­
rów.

OBY MO2E SŁOWA
Powie ktoś: a juniorzy

przecież z nimi praca idzie do­
brze. przecież odnoszą sukcesynie. uuuuszą sukcesy

aby i możemy się spodziewać, że zav nawet LUliy, dU.y I ‘ *v dL, Z.e /.«
byli naprawdę dobrzy i chcieii 2—3 lata, gdy zastąpią dotych- 
nas czegoś nauczyć. ! czasowych repów, to zapewne

Gzy tylko trenerzy zagraniczni , przysporzą 
uratują nasze piłkarstwo? Nie I szej piłce.
na pewno nie tylko. Ale prze- ' Nie chcę

wiele splendoru na­

, być złym prorokiem, 
ciez pomogą oni w przeszkolę-; ale w ten sam sposób mówiono 
niu graczy, w podciągnięciu tre-............................... _ .
nerów, którzy niewiele mają 
okazji poważnego doszkolenia 
się. Trenerzy oglądają przeważ­
nie krajowe spotkania i mogą 
analizować jedynie grę dobrze 
znanych sobie drużyn.

Potyczka nie przyniosła i na 
tym odcinku wielkich sukce­
sów. Posłano kilku trenerów

' już kilka lat temu. Gdzież są 
dzisiaj te wielkie nadzieje na­
szej piłki, które w Lodzi poko­
nały reprezentację juniorów 
Węgier? Gdzie jest Rembecki, 
gdz e jest Sąsiadek. Poświat. 
Bieniek, Durniok, Kaszuba. Po­
wązka i inni? Skończyli na

jakąś

Nie 
tensji

znów odległość...

PRETENSJE
mam tak wielkiej pre­
rio Koncewicza o to, że

na mecz NRF ■ 
zdaje się kilku

- ZSRR, było 
na spotkaniu

Węgry — ZSRR, może jeszcze 
gdzieś był jakiś trener i na 
tym koniec. Co się ci trenerzy 
mogli na takich sporadycznych 
wyjazdach nauczyć?

przeciętności. Już kilka lat . te­
mu ich trenerzy przekazali im 
wszystko, co sami umieli. Do­
prowadzili ich do klasy, jaką 
reprezentuje nasza p erwsza li­
ga. I koniec, stop, kropka, ani 
kroku naprzód.

Czy z tą jedenastką będzie le­
piej? Czy Nowak, Lentner, Ma-

raź opiera skład o Polonię, to 
znów o Ruch, albo na odmia­
nę o CWKS, zależnie od tego, 
gdzie trenuje bo to są ludzkie 
słabości. Nie mam pretensji o 
to, że Wożniak strzelił samobój­
czą bramkę w meczu z NRD, 
a Kempny, Brychczy i Uznąń- 
ski nie zmusili bramkarza NRD 
przynajmniej cztery razy do ka­
pitulacji. Takie rzeczy się zda­
rzają. Strzał}’ w słupek to nie 
symptom i metoda, a zwykły 
ludzki pech.

Mam natomiast pretensję o 
to, iż Sekcja Piłki Nożnej 
GKKF z jej Prezydium, z jej 
Radą Trenerów, z jej Kolegium 
Sędziów — zadowalają się zwy- 
c ęśtwami w małych ' potycz­
kach. że każda nieudana próba 
walki :o niektóre postulaty po­
woduje natychmiastowe cofnię­
cie się.

Mam pretensje o to, iż co naj­
mniej połowa judzi w tej sek­
cji nie przyłożyła palca do pra­
cy nad podniesieniem poziomu 
piłkarstwa w Polsce, a bywa 
na naradach i zebraniach po to 
jedyn e by .bronić interesów 
swoich zrzeszeń i klubów.

Mam pretensję o to, iż ta nic 
nie robiąca połowa już teraz, 
przy pierwszych atakach opinii 
publicznej, usiłuje zwalić winę 
na tych, którzy brnąc w błę­
dach, wykazując brak bojowoś- 
ci starali się jednak coś robić 
i pchać naprzód naszą p łkę.

Mam pretensję do tych wszy­
stkich. którzy po małej potycz­
ce uwieńczyli zwycięskie sztan­
dary girlandami i rozpowiada­
jąc o swoich przewagach bitew­
nych, ani się spostrzegli, że da­
wno myszy zjadły laury.

Zapewne Prezydium Sekcji 
Piłki Nożnej zechce zdać spra­
wę opinii publicznej ze swojej 
działalności i odkryć rąbek za­
słony, która dość dawno już nie 
była przewietrzana. A kurzu ze­
brało się w niej _ wiele.

K
 AŻDE niespodziewane wydarzę 

nie w .piłkarstwie czy też jak 
niektórzy mówią większa wsy­
pa sportu, nr 1 na arenie między­

narodowej, znajduje ogromny od­
dźwięk w ?• opinii publicznej. Tak 
było np. w roku'ubiegłym po słyn­
nych wypadkach w Łodzi, tak sta­
ło się po -niespodźlewancj „wpad­
ce" piłkarzy w meczu z NRD. PI- 
szeniy „niespodziewanej", bó na 
wet przy miernym obecnie pozio­
mie drużyny reprezentacyjnej, o- 
czekiwaliśmy > pokonania nienajlep­
szych przecież piłkarzy niemiec­
kich.

Tego nie chcą wybaczyć wybrań­
com trenera’Koncewicza i jemu sa­
memu tysiące miłośników piłki noż­
nej w całej Polsce. Nastroje sze­
rokich mas kibiców najlepiej od­
dał w swym Uście M. NOWACZEK 
ż .Warszawy:

— Serce się kraje, dzika złość 
ogarnia człowieka, gdy widzi co­
raz to Większe zaniżanie się pozio­
mu piłki nożnej, Tylu Jest entuzja­
stów piłkarstwa' w naszej ojczyź­
nie, taka opieka I ogromna pomoc 
państwa, a wyniki — to pełna kom­
promitacja! Gdzie- ambicja osobi­
sta u poszczególnych zawodników, 
gdzie siła woli tzwycięstwa, gdzie 
duma narodowa i entuzjazm? Gdzie 
wreszcie wdzięczność graczy wo­
bec państwa i milionów kibiców 
— za ich gorące pozdrowienia i 
zawsze serdeczne życzenia?

W większości korespondencji 
główne zarzuty skierowane są pod 
a'dresem zawodników CWKS i ich 
trenera, .będącego równocześnie 
trenerem państwowym. Nie wszyst­
kie żale są słuszne. Cieszy nas Jed­
nak, że miłośnicy piłki nie ogra 
niczają swych kontaktów z ulu­
bioną dyscypliną sportu jedynie do 
boiska, a potrafią w krytycznym 
momencie zabrać głos w publicz­
nej- dyskusji, podzielić się swymi 
uwagami, dać .wskazówki do pracy 
na przyszłość.

HENRYK REDEL z Krakowa, ape­
luje o szerokie naświetlenie wszyst­
kich spraw, związanych z brakami 
naszego piłkarstwa.

Sprawa, wymaga głębokiej dy­
skusji nie tylko wśród samych 
dziennikarzy, ale również wśród 
działaczy i trenerów. A z trene­
rami nie Jest wcale pod tym wzglę­
dem najlepiej. Unikają oni publicz­
nych wypowiedzi, zasklepiają się 
w pracy własnej - drużyny zapo­
minając, że obok własnych, klubo-
wych. istnieją Jeszcze wyższego

Jerzy Zmarzlik

rzędu interesy ogólnokrajowe.
Ob. Redel pyta m. in., kto ustala 

skład reprezentacji? Wiadomo o- 
golnie, że funkcję'tę sprawuje tre­
ner państwowy Koncewicz. Ale nie 
zupełnie. Przed dwoma laty po­
wołana została przy SPN komisja 
do spraw reprezentacji, w której 
są m. in. Foryś- i Wożniak. Komi­
sja ta w równej mierze odpowia­
dać powinna za właściwe zestawie­
nie składu Jedenastki reprezenta­
cyjnej, korzystając przy tymz.u- 
wag i spostrzeżeń nie tylko pozo­
stałych członków -Rady Trenerów, 
ale każdego tr.enera z terenu. W 
praktyce jest jednak Inaczej, bo 
metody niektórych zawodników, 
którzy jeszcze dziś potrafią powie­
dzieć ,.co mi tam reprezentacja'* 
znacznie wcześniej praktykowali 
sami trenerzy.

JOZEF JANNASZ z Mrągowa 
jest zdania, że obok piłkarzy CWKS 
równe szanse występowania w re­
prezentacji mają zawodnicy ŁKS i 
Wisły. Nie jesteśmy w tej sprawie 
innego zdania, podobnie zresztą 
jak I SPN GKKF. Z ŁKS-u przecież 
są w kadrze: Jezierski, Kowalec,

Pilarski, Jańczyk ezy .wu^ 'k 
co inaczej ma się tyiko 8pra * 
Wisłą Z tej drużyny -żaden z,,-,'. 
nik nie grał-ostatnio ani

'A. B ani w drużynie niiodzleż[J
Dlaczego? Otóż sam trener.Wl^ 

jest zdania, że żaden z jego pw j 
Rów nie dorósł Jeszcze do repr(. 
zentacji. - Czy „stanowisko jrenen| 
Wożniaka- -wynikło rzcczywlłcls J 
aktualnego dobrego: rozeznania ||J 
dywldualnych umiejętności? 
ników Wisły, czy też'Jest' zakalt 
wanym -przejawem „nie mieszalń 
się'.' do reprezentacji — to kweili 
dyskusji. Faktem jednak Jest, ą 
np. w roku, ubiegłym sanritar 
szawski CWKS . niechętnie dazd 
swych zawodników do drużyny m.l 
rodowej.

M. SIERADZKI, Z. KARNAK, H 
RADLIŃSKI ze Szczecina przedsta. 
wiają nam nawet swoje sugestie 
jeśli chodzi o .kierownictwo odpo 
wledzlalhe za ustalenie: składu're­
prezentacji.

, — Czy nie słuszne, byleby 
rując się na .węgierskich zalet», 
niach powołać przy SPN GKKF pif. 
cioosobowy kapitanat złożony i 
kierownika, fachowca piłkankiege 
sprowadzonego z Węgier lub juą» 
sławii i trzech trenerów,,-w, tym i 
piekunó.w reprezentacji mlódzlel» 
we] I drużyny juniorów? Kaplle-: 
nat miałby m. in. za zadanie nile: 
lenie najwłaściwszych składów pi! 
szczególnych reprezentacji I doszli­
fowanie formy powołanych do ki. 
dry zawodników. :

Trzej mieszkańcy Szczecina: y 
zakończeniu swego listu, wzywijf 
wszystkich. entuzjastów: piłkaratwi 
do dyskusji.

—■ Komu1 leży na sercu los in­
szej pliki nożnej, niech zableria 
glos w dyskusji, wysunie .wnioski; 
da konkretne propozycje, na p< 
stawie których SPN GKKF podejmii 
właściwe kroki, aby raź na zawtti 
skończyć z tragedią w piłce not 
nej. ,

Ną zakończenie postaramy ilf 
wyjaśnić niektóre fakty,• dolyczątł 
trenera Koncewicza. Niemal wstp* 
cy wymienieni wyżej czytelnicy i 
przede * wszystkim anonimowy ki­
bic (KM) z Warszawy twierdzą, ii 
Koncewicz „wykończył" Ruch, Po­
lonię Bytom, a teraz chyba* 
kończy" CWKS. Można f.Jak Inler- 
pretować trenerską dzlalaliwll 
Koncewicza, ale nam się wydaj», 
że to jest stanowisko zbyt jedno 
stronne. Nie mamy zamiaru bronił 
Koncewicza, .ale stwierdzamy, h 
nie wszystkie fakty podane; pn(i 
czytelników są prawdziwe. W roki 
1951 ńp. Koncewicz trenował Rud 
I wówczas zespół ten zdobył P-1 
char Polski i jednocześnie mistrtf 
stwo Polski, w latach 1952/54 Ko 
cewicz trenował Polonię Bytornll 
w roku 1954 doprowadził Polory 
do mistrzostwa Polski. Prawdą^ 
również, że za kaddncjl Konce’1' 
ćza Polonia spadła z i ligi. Ale 
dlatego, “że był w tej drużynie fi 
trener? Polonia spadła z I ligi pn?- 
de wszystkim dlatego, że w chw 
jednego' roku ubyli z drużyny «• 
cy zawodnicy, jak MashelH, Kemp 
ny. Wiśniewski, Bern, w więksi 
ści spotkań nie grali Trampls» I 
Kauder podobnie lak kontużlow
ni Skromny i Narloch.

.Lech

- © © &

lermmarz rundy-jesiennej

42 ORĄCA I wszechstronna dyskusja nad sytuacją w naszym pił- 
« karstwie przysłania nieco fakt, że Już za kilkanaście dni obie 

llg[ rozpoczynają Jesienną rundę rozgrywek mistrzowskich. Na ła­
mach prasy pierwszeństwo otrzymały artykuły zasadnicze, malace 
na celu wynalezienie I usunięcie braków, stojących w dalszym cią­
gu na przeszkodzie w należytym rozwoju piłkarstwa. na dalszy 
plan zaszły sprawy bieżące — Jak wykorzystanie przerwy w roi 
grywkach I przygotowanie poszczególnych drużyn do decydują­
cych spotkań mistrzowskich.

Sprawom tym poświęcimy więcej miejsca w przyszłym tygod­
niu. bezpośrednio poprzedzającym rundę Jesienną dziś podajemy 
tylko Jej terminarz w obu ligach, spełniając prośby i życzenia tv- 
sijcy entuzjastów piłkarstwa, wyrażone w wielu listach do redak-

I i II ligi piłkarskiej
Lcchią Gdańsk. — Gwardia W-wr 
Ruch Chorzów — Garbarnia Kr.
Stal Sosnowiec — Gwardia Bydg 
Wisła Kraków — Budowlani Op.

I LIGA
S sierpnia
CWKS W-wa — Lechia Gdańsk 
Garbarnia Kr. — Kolejarz Poz. 
Gwardia Bydc. — Wisła Kr.
ŁKS Włókniarz — Gwardia W-wa 
Ruch Chorzów — Górnik Zabrze
Stal Sosn. — J

12 sierpnia 
Budowlani Op. 
Górnik Zabrze-' 
Gwardia W-wa 
Kolejarz Poz. - 
Lechia Gdańsk 
Wisła Kraków

Budowlani Op.

Gwardia Bydg. 
■ CWKS W-wa 
- Stal Sosn. 
ŁKS Włókniarz 
- Garbarnia Kr 
Ruch Chorzów

19 sierpnia
CWKS W-wa — Wisła Kraków 
Wisła Kr. — Górnik Zabrze 
Gwardia Bydg. — Gwardia Wiwa 
ŁKS Włókniarz — Lechia Gd. 
Ruch Chorzów — Budowlani Op 
Stal Sosnowiec — Kolejarz Poz. 
26 sierpnia
Zawody międzypaństwowe — 
(POLSKA — BUŁGARIA)
2 września

' Budowlani Op. — CWKS W-wa 
Górnik Zabrze —ŁKS Włókniarz 
Gwardia W-wa — Ruch Chorzów 
.Kolejarz Poz.; — Gwardia Bydg.
Lechia’ Gdańsk — Stal Sosn. 
Wista Kraków — Garbarnia Kr.

.'9„ września.
CWKS ’ WJwa‘ — ’ Gwardia 'W-wa 
Garbarnia Kr. — Budowlani Op

Gwardia Bydg. 
ŁKS Włókniarz 
Ruch Chorzów 
Stal Sosnowiec
16 września

Lechia Gd. 
Wisła Kr. 
Kolejarz Poz. 
Górnik Zab.

Budowlani Op. — ŁKS Włókn. 
Górnik Zabrze — Gwardia Bydz 
Gwardia W-wa — Garbarnia Kr. 
Kolejarz Poz. — CWKS W-wa 
Ruch Chorzów — Lechia Gd.
Wisła Kr. — i 
23 września 
Garbarnia Kr. 
Górnik Zabrze

Stal Sosnowiec

Gwardia Bydg.

CWKS W-wa 
Wisła Kr. 
Ruch Chorz.

Gwardia W-wa — Budowlani Op. 
Lechia Gdańsk — Kolejarz Poz. 
ŁKS Włókniarz — Stal Sosn.
30 września
Międzymiastowa zawody mię­
dzynarodowe.
7 października
Zawody międzypaństwowe 
(POLSKA B — FRANCJA B)

14 października
Budowlani Op. — Lechia Gd. 
CWKS W-wa —, Stal Sosnowiec 
Górnik Zabrze — Gwardia W-wa 
Gwardia Bydg. — Garbarnia Kr. 
ŁKS Włókniarz — Ruch Chor.’.. 
Wisła Kr. — Kolejarz Poznań

, 21 października
CWKS W-wa — ŁKS Włókniarz •
Kolejarz Pozn. — Górnik Zatrze

28 października
Zawodv miedzvpan.ctwowa 
(POLSKA — NORWEGIA)
4 listopada
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Budowlani Op. — Górnik Zabrze 
Garbarnia Kr. — ŁKS Włókn. 
Gwardia Bydc. — CWKS W-wa 
Gwardia W-wa — Kolejarz Poz. 
Lechia Gdańsk — Wisła Kraków 
Ruch Chorzów — Stal Sosncrw.

18 listopada
CWKS W-wa — Ruch Chorzów 
Górnik Zabrze — Lechia Gd. 
Kolejarz Poz. — Budowlani Op. 
ŁKS Włókniarz — Gwardia Bydg 
Stal Sosnowiec — Garbarnia Kr. 
Wisła Kraków — Gwardia W-wa

25 listopada 
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II LIGA

Cracovla Marymont 
g9rnjk Radlin — CWKS Bydg. 
Górnik Bytom — AKS Chorzów 
^Przod Lin. — Sparta Lubań 
e!a Ka,”sk — Górnik Wałb. 
Stal Mielec — Polonia Byt. 
Marta Poznań —“CWKS Kraków

2 września

AKS Chorzów — Górnik Walb. 
rw vcV n r Górnik Radlin 
CWKS Bydg. — G*-nik Byt. 
Marymont — Warta Poznań 
Naprzód Liplny — Stal Mielec 

~ CWKS KrakówSparta Lubań — Stal Gdańsk 
9 września
różnił- '«Jm’ ~ staI Gdańsk 
Górnik Radlin — Górnik Rvt Górnik Walb. - CracSCla 5 ’ 
cnl?,?la t BV • Marymont 
Sparta Lubań .
Stal Mielec
Warta Poz.

■ —. CWKS Bydg. 
— AKS Chorzów 
- Naprzód Liplny

5 sierpnia
AKS Chorzów — 
CWKS Kraków - 
Marymont W-wa 
Naprzód .Liplny •
Polonia Byt. - 
Stal Gdańsk 
Warta Poznań

12 sierpnia 
AKS Chorzów 
CWKS Bydg. - 
CWKS Kraków 
Górnik Bytom 
Górnik. Wałb. — 
Sparta Lubań 
Stal Mielec —

- Cracovla 
- Stal Mielec 
— CWKS Bydg. 
— Górnik Byt.

Górnik Wałb. 
Górnik Radlin 
- Sparta Lubań

— Górnik Radlin 
■ Cracovla
— Marymont 

— Stal Gdańsk 
■. Naprzód Liplny 
— Folónia Byt.

warta Poznań

16 września
AKS Chorzów — CWKS Kraków 

r Sparta Lubań £^,LS Bydg. — stal Mielec 
rń m b u-y,i'w ~ Marymont 
Górnik Walb. — Górnik Radlin 
Sta?^. -L!?iny Polonia Byt 
Stal Gdańsk — Warta Poznań

23 Września
CWKS Kraków — CWKS Bydc 
Cńrnib — Sparta Lubań 
Górnik Byt. — Górnik Walb.

Naprzód Liplny «tt, FVt' “gs,al Gdańsk 
Mielec — Cracovla

warta Poznań — AKS Chorzów 

7 października .

Sparta Lubań — Górnik wałb. ।

Stal Gdańsk — Marymont 
Marta Poznań — Cracovla 

14 października
j?par,B 

CWKS RvkZ Gol'nll< Bytom 
V, Bydg. — Górnik Wałb 
Nanrz"2nti ,—i Gól'nik Radlin 

• n d< Lipin-V — CWKS Kr. 
w= nec ~ s,al Gdańsk Wat ta Poznan — Polonia Byt.

21 października

CWKSViS r"CWKS Kraków ' 
- Warta Po™™

G -ń ■ wllhin ~„S,al Mlelcc 
PniTJ, ''a,b. — Marymont 

tByi? — AKS Chorzów 
siLT Al»'!1 !’an Tf Górnik Byt. 
Stal Gdausk — Naprzód Liplny 

28 oaździernika 

cWmT S,al Gdańsk 
Górnik Ra'n' ~ Chorzów 

ń ' SaVl- — Naprzód Lipins Górnik S^b? -T Wam^PoŚ''- 
Marymont - Stal MialP?°Znan 
Sparta Lubań — CWKS Kraków 

11 listopada ;

~ Maivmont 
uwKb hiaków — Górnik Waih Płonią0 BwP,ny ?■- C?2iovtaa,b 
Sta?nGdań& — ^kB^' 

Sp?’ L*^ 
rta Poznan — iGórnlk Byt.

18 listopada

CWKSVBvdT- Pol?nla By*™ : 
Górafk^om^S 

G»« ~ Wam Poznań 
Marvm ~ Stal Mielec '
stś! sPai'la Lubań
Stal Gdańsk — AKS Chorzów

' 25 - listopada ''
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za granią
TEL AVIV. Piłkarska reprci’' 

facja ZSRR, która w dniu 31 
rozegra w Tel Avlv i-cwatiżó’1 
mecz z Izraelem (z cyklu *' 
nacji przedolimpijskich), prz.'^1 
we wtorek samolotem do stolic)*- 
Na lotnisku gości radzieckich S 
tali przedstawiciele związku P,1 
karskiego Izraela i liczni _kibice—

Mecz wywołał wielkie zaint?^ 
solnie, ■ a wszystkie bileiy 
pu zostały natychmiast ro^PI?' 
ne. Dzienniki miejscowe; po-«: 
ją dużo miejsca piłkarzom 
kim. Gazeta „Al P
sze o nich Jako o najlepiej 
żynle świata.

PRAGA. W przerwie' 
karskie drużyny CSR •r0^,'’ a. 
szereg spotkań towarzyskie i 
granicznymi przeciwnlktw - 
s^yćach miejscowy <
nał Vasas tCscpel ("C#j 
Brnie Ruda Hvczda r 
Spartakicm Plovdh’ 3:1.

CARACAS. W turniej» 
□ puchar Vrnczuell iC 
pański Real (9 Io Por­
cie Gama Brazylia (?)• „ K
iugalla (3) I Roma: Wlodi) 
decydującym meczu 
sowa! z Vasco de Gan» -

PRAGA. W środę ^aitleV 

statnte sparring®'1® 
karskiej reprezentacji. 
wyjazdem na tournee . 
wej Ameryki. 'Repre-'?,yiąi: 
zali dobrą (3:11-
województwa - f'
Bramki . zdobyli! FeJIorSr 
Kraus i Pazdcra P® -

5

clk-
: W tym samym
Ii; swe siły rcPre**

tacją Polski wgrał? a repr. ^^?  ̂
3:0 (2:0). W skład*
juniorów CSR
ników. z dn«wJ "S jjjyri* 
to nowi uialen10**'11


